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W y e h o d s l  « o d i x « U M t e
"ledplsts wynosi » «  LwtWi. rocunie ib Ls. 

—ilrocraie 9 sir. - -  kwartalnie 4 *<r. 50 e i 
-ńesięcsni e 1 sir. 50 o t

l  ęrae-ytk* p0e«tow» w Państwie AastrjBCkl»rk
■Dc  oia 22 rfr. — pólrocaai| 11 alr. — kwarrsi 
ni a 6 Jr. 60 et — mięsiw k .In 1 *Jr. 85 et

pmeeyfką pocatową ta jjraalłę: do całych Niemiec 
iw 20 srg., KwarJiliiit i  tsl-.oesnie 18 talarów 

5 arg.—  do Francji i Anglji roesnie 108 frarkóv 
kwartalnie 27 frank w — do Belgii, WJoot 
Sawajcarj roesnie 8J fr., kwartalnie 20 ft

l i m  M je i r t c z y  i o u t n j e  8  c ;

m e J p  u.ą I sg .stl.nhs e i-zy ja .j. we Lwowu: 
Eiórc ajministracji „Dńennika Po„kiego- p _y 
pl ten I u ’ ickim i /.jencja W. Piątkowskiego 
nlao katedi .Iny, w» Wit mili, w HuanUrgU, i rtutk- 
'sroie a. M., w Berlinie, w Upsk. Bary el 
[! iwajcarj ij i Wrsoławls pp- Hao ens*6in & V. • 
gier , w Wiedniu: F, uSo, B. Mossei w Pezna- 
nln Kazimiera Neuman biuro anonsów.

Ogłetzenla przyjmują się aa o uazs 8 e t od miejssa
objętuici jednego wierssa drobnym drukiem
(petit).

klaty Z pieniędzmi mają być przesyłane f r a n c o  do 
Administracji,Dzienniku Polskiego ".—Listy r‘ 1 da- 
macyji a nie opiecsgtowane nic podlegają oplecie

M i u i i r l r F  R e t a ic ja  w  z v n c « .

L .w 6 w  17. lutego.
Parę razy, zastanawiając się nad sposoba

mi, za pomoc% Których działałqość reprezentan
tów naszych w7 Wiedniu mogłaby siaó się sku
teczniejszą, poruszyliśmy różnice zdań istniejącą 
w łonie koła polskiego, i rzuciliśmy myśl, iż 
dobrzehy może było, gdyby różnica ta zamiast 
nurtować niejako pod ziemią, przybiała wyraz 
widomy przez utworzenie się dwóch kół odrę
bnych. 0  ile bowiem szkodliwą być musi dla 
każdego narodu taka zawzięta i bez przebierania 
w środkach prowadzona wojna domowa, jaką 
widzimy w Czechach, o tyle pożytecznem jest 
współzawodnictwo istniejących faktycznie i u- 
prawnionych, jakkolwiek różnorodnych kierun
ków, przeniesione na pole prawdziwie polityczne, 
nie zaś manifestujące się w zajściach i intrygach 
osobistych, w skandalach ulicznych, teatralnych 
itp. jak to bywa w Pradze. Nikt nie zaprzeczy, 
że w łonie koła polskiego istnieją takie dwa 
sprzeczne z sobą kierunki. Jedni z naszych pp. 
posłów nie chcą czy nie mogą pogodzić się z 
nowoezesnemi zapatrywaniami na sprawy publi
czne. Ich zdaniem naród p ilski powinien bvć 
albo takim, jakim był tj. podzielonym na k&sLy: 
szlachecką, mieszczańską i chłopską, tolerującym 
obok siebie żydów, a prowadzonym przez du
chowieństwo —  albo powinien chyba nie być 
wcale. Drudz ■ zrozumieli, że tylko prz**s prze
jęcie się ideami nowoezesnemi, przez przyswx> e- 
nie sobie instytucyj postępowych, przez zespole
nie się i zlanie wszystkich warstw w ich imie
niu, możemy żyć jako naród mimo podziałów i 
obcych zaboiuw, a z czasem, odzyskać niepod
ległość utraconą Otoż żądanie nasze, ażeby te 
dwa kierunki zamanifestowały się i wystąpiły 
jawcie, wywołało każdym razem opozycję mniej 
lub więcej gwałtówuą, stosownie do tego, z któ
rej strony pochodziła. Najgwałtowniejszą Dyla 
Om. ze strony konserwatywnej. Główny organ 
tej partji, przyzwoity przynajmniej w formie, 
traktował pomysł nasz jako szalemrwo, wiodące 
do rozbicia „narodu" na „oarlje." Inne pismo—  
najskaudaliczniejsze co do formy i najprzow-
tniejsze w duchu ze wszystkich, jakie kiedykoi- 

eir istniwi 5k israiałv w Polsce, pospieszyło z insynuacją, 
Że cli cieli byśmy rozwiązać ręos zvt ołerralkom mi- 
nisterbtwa w delegacji naszej, przez połączeni 
ich w osobne koło. Tymczasem Wiadomo, że 
właśnie obecny minister-rodak i bliżsi jeg > zwo
lennicy w delegacji najbardziej byli i są przeci
wnymi takiemu ugrupowaniu się stronnictw, ja 
kiego my żądamy, i że z ich przyczyny głównie, 
takie ugrupowanie się dotychczas nie nastąpiło. 
Zbytecznem byłoby odpierać zarzuty, tak nielo
giczne, że możuaby jej uważać za szczyt niedo
rzeczności, gdyby z pewnej stmay me dano do
wodów, że stopniowanie się tego przymiotu po- 
suniętem być może w nieskończoność. Oo się 
zaś tyczy zarzutu rozbijania narodu i jego re
prezentacji na partje, odpowiemy zapytaniem, 
czyli istniejąca de lacto różnica zdan działa rnuiei 
szkodliwie w jedusm kole polakiem, niźliby dzia
łała w dwóch odrębnych ? Mniemamy, że szkodliw
szą ona jest w jednem kole, najpierw już dla 
te g o , Ż8 przechodzi ona tam najłatwiej w grę

niechęci i zazdrości osobistycn, a traci swój 
charakter zasadniczy i twórczy. Powtóre, różni
ca tŁ sztucznie utajona i zaplastrowaua, nie po
zwala zorjentować się ogółow i w działalności 
jego przedstawicieli, i przy każdych nowych 
wyborach ogół teo błądzi w ciemnościach, da- 
jac swoje głosy na podstawie sympatyj osobi
stych, albo też ulegaiąc zręczniejszej agitacji, 
a nigdy nie decydując zasadniczo, dokąd chce 
być prowadzonym.

Gdybyśmy mieli zorganizowane dwa stron
nictwa, jedno konserwatywne, a drugie poste 
powe, w krótkim przeciągu czasu rozstrzyguąć- 
by się musiało, które z nich weźmie przewagę —  
chwilowy podział delegacji naszej na dwa koła 
miałby tę korzyść, że sprowadziłby późnie; je 
dnolitość i konsekwencję w naszej nolityce wie
deńskiej. Dlaczegóż tak obawiamy się tego po
działu ?

Oto, powiedzmy otwarcie, aui jedua stro
na, ani druga, nie chcą wywiesić chorągwi 
Większa cześć konserwatystów za nic w nwiecie 
nie chce p r z y z b  się do swoich zasad konser
watywnych, maskując je płaszczykiem dążeń fe- 
deralistyozuych itp. Postępowcy ze swojej strony, 
pa miętni zasady: noblesse oblige, czują , że w ra
zie wywieszenia sztandaru potrzenaby pod nim iść 
naprzód, i zerwać z pewnemi tradycjami pseu- 
do-utylitarnemi. Ściśle rzecz b io rą c , o b i e  
frakcje obawiają się stanąć niezawiśle , pozbyć 
się pewnych wzglęaów i uwolnić się od pe
wnych wpływów, do których  ̂ przywykły, bez 
których kroKU w Wiedniu zrobić nie umieją. Od 
ośmiu lat delegacja nasza raz y lio , na Darę 
d n i, puściła się w drogę bez paska, którego 
końce trzymane są u góry. Było to po uchwa
leniu wyborów bezpośrednich i próba rL zro ma 
smutne Jiasco, Ani nasi Konserwatyści n.e mają 
odwagi iść z konserwatywną częścią Izby, ani 
postępowcy z postępow ą, bez upoważnienia i 
zachęty z góry. Ścierają się tylko między sobą 
o t), pod czyje ramiona włożony być ma dyry- 
gu; ,ev pasek, ażeby się go potem wszyscy trzy
mał . Kiedy z góry inaugurowano politykę „ugo
dową" zwolennicy Ziom iakowskiego wyszli z 
Łsby za p. Grocholskim a kiedy po upadku Ho- 
henwrarta zanosiło się na sam odzielaę opozycję 
konserwatystów, pierwszy p. Grocholski zdezer- 
tował z ich obozu. Albo więc przyjmijmy ten 
smutny stan rzeczy jako nieunikniony, i niechaj 
już raz usianą pokątne wzdychania do teki ini- 
nisterjalnej, brzydkie insynuacje i in rygi różne
go rodzaju, wraz ze służąoemi im z* oretokst a- 
spiracjami tederaiistyczuemi, i antifederalisty* 
„i.. ■ _iu~ io.tra zassdo i laki pro-czuemi, albo też Kto ma jaką zasad i jaki pro
gram niezawisły, niechaj się me Pr/-yz‘nac
do niego i niechaj się organizuje pod jego sztan
darem. Narodu to nie rozdwo al& owszem , roz
jaśni ma jego drogi.

[Milicje polityczno .12. PoIsBbło .
Z u r y c h  12- lut*’? 1- 

(E) Podając sprawozdanie z urządzonego w 
dvn'e obchodu rooznioy pii wstania stycznioweg o, u 

b r lio d  siebie k.Ika słów ngoan1* s powo

du mowy, wygłoszonej wiród biesiady przez jakiegoi 
Moskala. Nie przystoi mi podawać, w podejrzenia 
gaczeroSei uczuć, wynurzonych w un;j chwili przez 
pobratymca; że jecirak rzecz dz>ała się w Londynie 
nif-dlisku parfji moaftiewskicli em.grantów, których 
organem jest pismo Naprzód, dav-nie; miesięcznik 
dzii, j*‘4li się nie mylę, a rutygodnik, W,ęc p o z w ó lc ie  
mi zakomunikować wam list, który odeb.-ałen. przed 
siedmią tygodniami od jedneg z moski iirskioh w y 
ch od źców , przebywających w Genewie, a zajmujących 
widne stanowisko w stronnictwie w Kossji bardzo li- 

j oznem i n ° małe tam wpływy posiadającem. Oto co
mi piBze:

j „Przed chwilą otrzymałem list, w którym mi do- 
norza, io w trzecim numerze pisma Naprzód wydru
kowano jakąś ramotkę (kaJcu/U to głupośij z powodu 
manifestu, wystósowanogo przez p. Wróblewskiego do 
narodu polskiego i angielakiogc. Naprzód utrzymuje 
mięć *y innemi, jakoby rossyjscy rewolucjoniści mogli 
i66 ręka w rękę tylko z p o l s k i m i  s o c j a l i s t a  
m i,  zań względem Polaków n i e s o o j a l i s t ó w ,  
bądź rewolucjonistów, bądź nie , winni się zachować 
jak względem wrogów. W tych słowach streszczono 
mi artykuł pisma Naprzód, którego sam nie czyta
łem. D.moszą mi dalej, że Dzimnik Poznański amie 
Icił z pov o o u tego wystąp, enia pisma Naprzód arty
kuł z nadpirem: „Gdpowiedź possy,skina lawolucjoni- 
stom. *  którym między inuemi objawia, „że Polacy 
nie mają się niczego spodziewać od rossyjskich rewo
lucjonistów." Jest to zupełnie słusznie, jeżeli głos pi
sma Nap)zod będaiemy uważać jako głos całej rossyj- 
skiej partji iewolucyjnej ; w istocie jednak rzecz ta 
nie taić się przedstawia, O ile mi wiadomo, większość 
naszych s z c z e r y d  r e w o l u c j o n i s t ó w  zapa- 
t-uje su; na spiawę pilską ziipełnie odmiennie od pisma 
Naprzód, pogrążonego w mgle fiiozoficzuycn inrsrsdk 
Ul» te, przyczyny uważałbym za Btósownempisanielistu 
do Dz*en,nkc Poznańskiego z kai,egoryoznem ośw adoze 
niem, że rossyjscy rewolucjoniści —  nie latająct p o 
mebiosach, leoz chodzący po ziemi —  nie zgadzają 
Ję zc zd.niem p^ma Naprzód. Przeciwnie, uważał, 
oni, uważną i uważać nie przestaną polskich rewdu 
cjonistów jako swoich sprzymierzeńców. Jeżeli zga
dzasz aię na ten projekt i przyszleaz mi odnośny ru 
mei Dziennika, to napiszę oświadczacie w powyższym 

! Cuchu i nadasalę ci je do przetłumaczenia, które bę
dziesz łassaw przesłać Dziennikom. Wyświadczysz 
tom usługę wszystkim tym , którzy jak ja pojmaią, 
że w a s z a  i n a s z a  sprawa jedna i ta satna w obc 
onei chwili, micnowioie: oswobodzenie kraju z pod 

l nieznośnego jarzma s»modzierzczago Caratu."
(Dziniinik Polski Kilkakrotnie już prz konania s ve 

• w tym przedmiocie wyrażał. Póki rewolucjoniści uio- 
Ś skiewsoy każdego, kto nie podziela ich socjalisty- 
I cznych tendency; r a wroga uważają póty Polska z 

aimi ręka w rękę ir nie może. Ołoń sai podaną 
przez takich, o jakich wyftej mowa —  zawsze Polaka 
przyjmio. Red.)

Uczyniłem naturalnie, czego odemnie żądał mój 
znajomy, towarzysz i przyjaciel innego wy chodź jy ros- 
ayjskiefcjł, z którym n jśc śl-jsu  maia łączą węzły, 
bo wspomnienia wspólnych niegdyś dla wspólaej gpr« 
wy k;,tusz więziennych. Oświaaczanie, które mi obie- 
oft- nad tułać, nieznane jest dotąd polskiej publiczuości 
dla przyczyn nie odemme ani też od mego sorespon 
donta zawisłych, ^adeBz1̂  je wam po umieszczenia 
vr łamach waszego pisma niniejszego listu. Muiemam 
bowiem . że o ile śmieszną iest rzeezą po doznanych 
tylokrotnie i takich zawodach spodziewać się od r z ą 
d u  r o s s y j a k i e g o  jakowychś objawów chęci szcze- 
r«are i r*s«telnego pojednania się z nami, która to chęć 
mogłaby się tylko zsmraifestować całkowitem wypu- 
nzczeuirm was z pod opieki, o tyle godzi się podnosić 
i uznaniem otaczać objawy przyjaźni i współczuoia tej 
partji rossyjskiej, która tak dla niebie jak i dlu nas 
szczerze praguie swobody i do której mimo zabiegów 
trzeciego oddziału kancelarji Jego Carskie, Mości przy • 
szłość Russji należy.

Późaiejłze listy nnich przyjaciół - Roasjan po

uczają mnie, ze w Rostj' powszechnie przekonani są o 
bliskiej z Niemcami wojnie. Również powszechne 
ma panować przekonanie, iż Rossjanio w niej pobici 
zostaną, a to po prostu dla tego, ze Niemcy w woj
sku rossyjskiem zaimuią wysokie stauowrska, z czego 
cesarz niemiecka i jego doradzcy obszernie korzystać 
nie zanieol a ją. Z  jakich pubudek ma przyjść do tej 
w ojcy, o tem źródła moje milczą zupełnie. Przyzn im 
się Szczerzej że nio mogą mn > wcale przekonać ani 
wiarygodne doniesienia moich znaioraych, ani tak czę
sta w niektórych polskich dziennikach o tym samym 
przedmiocie wzmianki, aby Niemcy i Rossjawystąpiły 
wkrótce przeciw sobie. Ani pobudek n.a widzę, ani 
celu dopatrzyć mi niepodobna; owszem mteresa tych 
państw zaborczych par escielience zdają mi si« wyma- 

jak najściślejszej wiiajiemnej przyjażui. Z g o d n e , 
b*?dą trząść światem, poróżnione mogą utracić to, oo 
innym wydarły państwom. Je teł mi zaś u&ażą na 
zbrojenia gię, rueby wojsk, fortyfikoumnia itd. to czyż 
me można pytam kłaść tego na karb wspólnej jakiejś, 
przez obydwa pańetwa zaraierzabej, a zręczni" do c lą i 
su ukrywanej a k c ji , od której Bpodziewt ja s ę zw ię
kszenia swoich potęg? Niechzeż mi piorocy bliskiej 
niemiecko - rossyjskiej wojny wskazać będą łaskawj 
choćby na jedeis krok uczyniony z którejkolwiek stro
ny dla pozyskania P ola k ów , czego prawdziwie uczy
nić by nie zaniechali ani Niemcy, ani Rosejanie, g d y 
by do wzajemnej sposobili się wojny. Co do mnie, to 
broszura aroysg. J. Sabatora wydaje mi się rzeczy na
zywać po właśiC.wem nazwisku, choo rada w n.ej za
warta gzuKan: a opory »  Rossji nie na wiele zdaniem 
mojbm praydtić się może. Jeżeli kto, to Austrju po
winna pilne oko zwracać na Niemcy i Rossją, bo do 
gkłaao ieî  wchodzą krainy które uie od dziż bud-łą 
pożądliwość o b y d w u  Bąsi adćw. Są to naturalnie 
Drzypuazc*enia; nie na gorszych jednak spoozywaiąoe 
podstawach , jak  owa przepowiadana w bliskim czas.,fl 
wojna niemiecko rossyjska, której naaso ci najmn.ej 
sobie życzyć powinni, co od rządu roseyjskiego jako 
wychć ulg wyczekują i ustępstw —  albowiem nawet 
w razie tej przei nioh spodziewane, woiny nie R on ja  
to prawdopodobnie będzie rozrządzała ulgami i ustęp
stwami dla Polaków, przynajmniej tych, którzy na P o 
wiślu miessaają.

Starodubowska sprawa.
P o w i e ś ć  u k r a i ń s k a  

p n t i

T. T.  J E Ż A . .

(Ciąg dalszy.)
Pułkownikosl wo w  kłopotliwem znaleźli oię poło

żeniu. Nie uczyuowniczyli się oni jeszcze tak dalece, 
a ż e D y  nie widzieli łotrostwa p o  z a  t ą  radą przyjaciel
ską. Łotrostwć w. laieli, nie jasno jednak, Za -łamało 
im go p r a w o ,  które Mo.kal przedstawić potrafił ze 
strony pokuśnej, ukdiują) perspektywę, wobec Ltóraj 
lepiej nawet n i ż  oni kuci, dostJiDy głowy zawrotu. 
1 im się więc głowa zawróciła. Doznawali atoli uczu
cia iakieguś. mającego pozór zgryzoty sumienia, ale 
lekkiej, bardzo lekkiej. Pułkownik brwiami ruszał. 
Pułkownikowa zarepl.kow »f >:

—  My i o was nie zapomnimy, Kirył Aksentie-

tnie, wymówione z p zyciskiem aż nadto wyraźnym, 
 £  i. bvć rai»Jo

WIOS...
— O!.. — podchwycił M<.skt>i —  bardzo proszę !.. 

Wymawiui a sobie: nazwisko moje nigdzie figurować 
nie ma... Ja kiedy przyjaciel, to przyjaciel, jeżeli co 
robię, nie cneę, żeby o tnm ludzie wiedz-eli...

— Nie... ale tak... ciepłą ręką...
—  T a k , to oo innego... Od przyjaciół, czemuż 

nie 1.. Inaczej jednak nie m ogę, i bez tego bowiem 
wasi krzyczą i wrzawę robią na Moskala, a j a , Bóg 
widzi... no i * y  sami to widzicie... nie mieizam aię 
do niozego... Ol radzę po przyjaci lisku i na tem ko
nino...

— Przybywacie jedjak. hm...— odezwał się Szur- 
nlawa— cd hosudara operatora...

— To znów co inr go... — odparł Moskal z u- 
ńmiechom złowrogim Jestem gosudarskiem okiem i 
Uchem... patrzę, słucham i rapoita spisuję... To nic 
bynajmniej do rzeczy nic ma; jest zaS tak samo, jak 
to, że Bóg widzi i słyszy wszystko, a przecie na bu 
maga ih się nie pudpisuje... Pan widzi wszystko, sły
szy aszystko, jest wszędzie obecny, zna uczynki 1 
myśu ludzkie, nie miesza się do niczego i tylko po 
teftą albo wynagradza, albo karae... o...

Pnłkownikonwo zrozumieli doskonale słowa osta

nie by niea-ozumionie takowych możliwem hyó 
Zrozuuiel-. ie, aż^by nie na karę ale na nsk 3 “ **" 
służyć, przyiąć należy radę Moskala i Mb wprost do 
celu —  do celu prz Ostawiającego Bię tak ponętnie.

Pułaownik odc.hrirąknął, chciał coś powiedzieć, 
żona go wyprzedziła i wyręczyła.

—  Od dawna my —  pzekła i poprawił* »ię: Od 
dawna mój zamierzał w majątkach porządek zaprowa
dzić, ale... ot., żal po prostu było ludziom przykrość 
wyrządzać: bo ten kum, t«n swat, ów krewny, tamten 
powinowaty, a jak Petro Bordijeuko, na przykład, z 
tym przyjaźń ciągnie się od ojców i dziadów... Jako* 
więc uie chciało sie dokuczać im...

Mosk.l wysłuchał cego i odparł:
—  Gasu lar stoi po nad wszystkim' kumami, swa 

tami, krewnymi, powinowatymi i przyjaciółmi-- _ Gn 
stoi po nad ojoem rodzonym, jest bowiem ojcem ojców 
w *zys*kich, tam przuto, gdzie o trafienie jemu W  myśl 
chodzi, tam w kar idą względy wszelkie... Petro B.077- 
dijenko?... Ależ, nie wiecie chyba, Ze Petro za k a roo - 
w&nyL. Pozbawić vie< Petra majątku, jest to, carowi 
dogodzić i Rossji przysługę oddać...

—  K-ozarówka nie jego, -ile syna...— wtrącił* Psnl’ -
— Tem bardziej... Zmusicie przeto młodzika weiść 

na drogn prawdy: zmusicie go do wstąpienia do Błuż 
by gosuda skie-... w y rząd zicie  łaskę wielką i on 
później będzie za was do Boga się modlił...

— H a !...— odezwał się pułkownik
Owe „ha-* wielką miało analogję Z0 ZQaaem wy

rzeczeniem Cezara: ralea jaota est.u
Chodziło jeszcze o s p o s ó b ,  o procedurę.
I w tym względzie Kirył Aktajtiewicz skazó- 

w ki dał.
—  Nu niczawos... — rz*»kł. ? o Fuj,j poprostu, 

wedle przykazu... Przykażcio przynieść do siebie do 
domu ksijgi i przyjść pisarzowi i jednemu, drugiemu, 
bojkieniu w- p.smie poddjaozemu i mech w oczach wa
szych powpieuią kriepozije na to majątki, na któ o ta- 
kowych nie ma, Walią o pod uiemi daty z prztd lat 
dziesięciu, dwunastu, piętnastu i zostawia:ąb’ w nieb 
okienka na imię i nazwisko... O t i sztuka cała... Re
sztę już i dziecko zrobić potrafi..- Powiedźcież: czy 
trzeba na. to roku, ażebyście objęli w posiadanie wię
kszą połowę dóbr w pułku itarodubcwskim?...

Połkcrwn.E: i pałko wałkowa, i~sous aiby aa ko

mendę, wytchnęli z głębi piersi drżące jakieś we^ 
1 Btehnienie.

K onstantynopol 8. lutego. 
Szukamy często głębszych, pobudek, któremi dała 

by się objj śnić pewna sympatja ‘ stnicjącr pomiędzy 
islamizmem a chrzebcjauizmem dziiócjszym, luslytu- 
cje wszelkie, powstałe w ludzkości nie na prawie po
wszechnej miłości bliźniego i umiejętnie zbudowanej 
podstawie społecznej, jakże gorżką naukę powinasby 
odebrać w tym przykładzie! Ponieważ w gruncie n’ e
0 Boga lecz o teokraeię, o władzę przedewszystkiem 
chodziło obydwom, praetc dzisiaj widząc się zagrożo- 
nerni w swojej dalszej egzystencji —  podają sobie rę
ce zamiast mieczem rozprawiać się o zagauę , to 
dawniej działo się. Zmieniać zasadę w pospolitym ję- 
zysu nazywa się podłością; nie czują tego jednak ci, 
którzy w zezwierzęeeniu swoich uczuć, racąc wyższe
1 echy człowieka, złożyli cel ostateczna we władzy, 
jaso źródle ciągrr-sn^a największych korzyści m ate-jj- 
nych z bliźniego L :ozne frymarki religiinn odbywa
jące się ostatniemi czasy na gruacio tutejszym, 'uża 
najlepszą ilustracją do wypowiedzianego w górze. 
A  chrreścjanie, zamiast wspólnie wystąpić przeciwko 
wrogowi krzyża, ua wyścigi posługują się nim, aby 
sobie nawzajem -zkodzić. R '

od i„^atU-tt!ni! ’ Ż,e wvliczań wypadnie zacząć
0 m rygi koście no-dyplomatycznej mossiewskiej, pra
wdziwej osi religijnej około której op, awj reszty wy- 
ziań  cnrzeboiańskiob obracają się. Moskiewski fana- 
ty: m re.igijpo-pohtyczoy jest turftj całkiem w dom-
1 najciaśnie.szemi szparami przeciska się w najrk-yt- 
sze głębie życia domowego. Jaskrawy r-zykład tego 
np. dała awantura niedawno zaszła w Szumli, z pe- 
wdtym inżynierem Srancuzera, p. Simonem, któremu 
ztanatyzowany tłum bułgarski sahronił odbycia ślnbu

—  A  podatki zamglę?... a opłaty zaległe?. a 
domy w mieście?... Macie, wasza jaśniewielmużnosó, 
pod r^ką miflę ziotą; kopcież ją i niech wam pan Bóg 
pomaga...

— Ależ będzie gadaniny!... —  zawołała pułko
wnikowa.

— Niczawos!... Cóż was gadanina obchodzi!... 
Co wam ona zaszkodzi!... Nie gadaniny aię I ikajoie, 
ale niełasai gasndarja, w oozaoh którego z pewnośolą 
nie zasłoni was ta blizna...

Na wzmiankę o bliźnie, pułkownikowi oczy zami- 
sotały. Pizypuszczał zapewne, źo Moikal coś już o 
niej wie. Smieszał się fi odps11 •

  01... to uic... To te... ja jak się wezmę
ostro, cupko ta... i...

Westohnął głęboko.
— Nieoh wam Bóg dopomaga -  rzekł Kirył 

Aksientiewioz z nś̂ lliw»̂ 1« ,I, dobrotliwym —  i
wam bługosiaf i w aamysłaoh waszych...

—  Byleśeie jeno ra czy  — wtręn^* pułkowniko
wa —  dobre łówko o moim do hosudara napisu .

_  Nol... -  ° dPark Róbcie wy swoje, ja
rob'ę swoje... ,

Konferencja n“ tem zakończyła. Kirył Aksen-
tilwica, pożegnawszy się z “ ^łkowaikowatwem czuie, 
wyszedł od nich O udał się ygrost d) Tąnasa. Idąc, 
uśmicohał się » ałJWLi C?Ś ?a™ siebie, rętą gi*- 
stykulonał i glo<r.a wstrjąiaL Był 0n typem w swoim 
rodzaju, wjebi**alACjim ten ciuch zg0rszen,ai jaki Zwy- 
ciązca szczepi wśiod z w jciężonjoh, w oba-
w’ e, ażeby f  a'f  ?d * y o z  me Wyminęła. Nie do U  
bowiem zwyc^żyć; trzeba jeszcze pokonać, a pokonać 
jest to wyżyłować naród ze wszystkiego, co jego 
szczególną ojcowiznę stauc wi, mianowicie zaś z cnót 
rodzinnych, dla zaborcy najuieoezpieczuiejszych, jako 
oręż odporny, z ccystcsci a imienia, będącej zaczynem 
we względzie yc.s ki o byt. Ta ostatuia jest patrjoty- 
zmu podwaliną. Na nią się więc zdobywca z całą za
wziętością rzuca, usiłując ją rozcieńczyć, rozwodnić, 
istotę ouoj zmienić, kwrsami doktryn fałszywych za
prawić, bruaami zamącić i zniszczyć. Czystość sumie
nia jest sama w noble potęgą, której zwycięzca w 
» wy oię toiny m zmeAĆ nie może.

Kirył Aksentiewi cz był narzędziem , nastawioneir 
do obalania tej potęgi.

Nastroił pułkownika, udał się do wójta. Tego nie 
zastał w domu, nie mi»ł jednak, jak się zdaje, żadne- 
go na er pilnego óo niego interesu, bo na zapytanie 
w j owej, a a i posłać mn po męża, odpowiedział 
przeczące Pani Paraska atoli na jeduem nio peurze- 
stałr zapytaniu. Zadała wnet druirif •

— A cóż... tego ?...
-  Nu niczawos... wszystko dobrze i btahopołu-

CZ1I0. . .

Miłost’ wasza nie zapomina?...
—  Jakżebym zapomnieć mógł I... tylko...
. Tylko co?... — zapytała baba z oznakami 

niecierpliwości lekkiej.
—  To się stać od razu nie może... trzeba czasu... 

trzeba czasu... trzeba oierpliwości...
~  ? ! - *  iu4t0. 00 do mnie —  odrzekła kobieta 

dłoni j skład. iąc l s iosownie minę nastrąjaiąo — to 
ja taua cierpliwa, taka cierpliwa, że drugiej podo
bnej ze świecą nie znaleźć... Gotowa jestem czekać i 
czekać, byle nie bardzo drugo...

Synowiec mężowski przychodził powtórnie?
Nie... —  odrzekła, ramionami rzucając. Jak 

był wtedy, tafc i nie pokazał się więcej...
—  A Petro?...

II... Petro!... uachcieliście... Petro, jak powia- 
wiadaliśmy w ..m , ja i mój, nigdy do ras n'e garnął 
się bardzo... On co innego, my, co innego ; on patrrj 
w jedną stronę, my w drugą... Powiedziałam mu, że 
moj spodziewa się ordena..

—  Cóż od na to ?.,.
—  Sk-żywił się, niby woda na piątek i radził, 

żeby go sobi< T mas w takiem zawiesił miejscu, że 
wstyd wymówić!.,. O Potroi...

—  Niebezpieczny człowiek!,.. —  rzekł Moskal 
z akcentem przekonania.

—  Nie to... Człowiek to on doDry bardzo i bar 
<izo rozumny... H e! gdzie memu do niego!... Wlazło 
ma ooś tylke w głowę... Gdyby nie to... oh i... toż to
by on s tai ał w starodubowekim pułku!...

Bahs micia ochotę prawić dalej, ale Moskal nie 
miał ochoty słuchać. (C. d d.)



DZIENNIK POLSKI

r pewną Bułgarką, pnyezem przyszło do mocnego 
poturbowania na ulicy całego orsiakn we ielnego pana 
młodego, złożonego przeważnie i  samych Franomów 
Zawsiętość bułgarska czyli ssyimatycka okaaała sio 
tak wielką, że ślub nie mógł przyjść do Bkutku, a 
zamiast niego, pojawił się w ulicach Szumli konsul 
francuski z Ruszczuka; lecz o dziwo! w ślad za nim 
ukazał ai? i konsul moskiewski i zaczął robić zabiegi 
u władz tnreck ch —  nietylko o nwolnienie od wszel
kiej odpowiedzialności napastników, lecz i niedopu
szczenie do związku małżeńskiego, albowiem narze
czona należy do najznakomitszej rodziny bułgarskiej 
w kraju. Na tern nie kończy «.ę wszakże rejestr wa 
wrzyuów p. Masznina, jeneralnego konsula w Ruszczu 
ku; sieć intryg najrozmaitszych rozciągnął on po nad 
całym krzysm naddanajskim. Oto obok pr cy gorli
wej nad zapewnieniem stano w "łka komercyjnego „To 
waraystwu żeglugi roesyjskiej" na Dunaju, które ma 
rozwinąć konkurencję z inuemi kompanjami na tej 
rzece (okryty cel cuysto strategicznej natury), czuwa 
jeszcze niezmordowanie] nad dalaaeui utrzymaniem 
szyzmaiyckiej przewagi w tamtych stronach. W  tym 
celu rozdmuchuje ragasły nieco żar w alki bułgarskie
go kościoła z greckim. Okeło Sistowa jest wiei Beli- 
na, w której niedawno prsyszło z tej racji dc zabu
rzeń, i jak zię okazało później urzędów nie, źródło ioh

Sochodziło z poassezuwań mosniewekiego konsula. — 
fie małe w skutek tego obursenie panuje wRuszczu- 

ku pomiedsy kolegami p. Maasnina, leci on wcale 
nio albo bardzo mało na to zwraca uwagi, mając na 
celu swoją wielką „dipłom^tiozeskuju® rolę i carskie 
łatki. Wszystkich zaś tych cudów przebiegły Moskal 
dokazuje przy pomooy włada tureckich, hołdujących 
dziaia) ślepo wszechmogącemu stanowisku Ignatiewa 
u w. wezyra.

Jakiż to nieooeniony przyozynek do owych skarg 
moskiewskioh na wdzierstwa łacińskie Rzymu do spraw 
,  wewnętrznych® ca n ta ! Sw. inkwizycja petersburgska 
jest >edyną pod tym względem; a to wszystko c » 
działo się na Zachodzie, powinno sohowac się prsed 
nią w kąt. Torqu“ mady, Arbuesi gdy piekli żywcem 
ludzi i żyły im wyciągali, nie skarżyli -i9 priynaj- 
mniei na ucisk; ale esarowski sabbat petersburski 
doszedł do tej perfekcji, że mordując, paląc, zamraża
jąc unitów na Podlasiu i wichrząc na polu wysnanio- 
wem po całym swiioia, stawi eię jeszese w pozyoji 
uoiśiisnego!? Niecne te komedjanctwo polityki mo
skiewskiej, dowedsi najlepiej, se nie tylko w roibe- 
stwienin ale i w podłości prjezzła wssystkie swoje po
przedniczki w zbrodni.

Skończy a szy z Moskalami, wypada z kolei podać 
wiadomość o słynnej awanturze propagandy ewangie- 
lickiej, której pod skrzydłem opiekuńcsem W . Porty 
też jakoś nie źle powodziło się. Praktyczna „Alliance 
evangóliquea poczynała subie lepiej od innych; mając 
bowiem do dyspozycji znaczne kapitały, pochodzące 
wyłącznie z smerykańskich źródeł, naznaczała po kil
kadziesiąt funtów szterlingów od duszy i w ten spo
sób nie zważając na wszystkie skargi przed władza
m i, szerzyła coraz dalej swe ż wy ciężkie bogobojne 
zagony. Trwało to jednak dotąd, póki islam nie obej
rzał s ię , że i do niego biblijna armja powoli saczyna 
brać się. Zaszła najprzód słynna mudańska historja z 
bibljatni, która swego czs»u narobiła tyle rozgłosu, 
ale ostbtniemi czasy wystąp.ł na jaw fakt jeszcze do
nioślejszy. Owoż ci sami amerykańscy misjonarze, za
pędziwszy się w głąb kraju i ufni we wszechmocną 
protekcję angielską, poczęli zakładać »zkółki w roz
maitych miejscach, a między inneuu w Syrji, do któ
rych nai więcej werbowali z pomiędzy Arabów Auzarje. 
Ci Auzarejczycy, są to pierwotni mieszkańcy medyń
scy, których wiary prorok nie gwałcił, ale sami w 
części uznali jego przepisy i są obecnie rzec można 
uprzywilejowanymi muzułmanami, nie oglądającymi 
zię zby _i na przepisy koranu.

W tych szkółkach nietylko znachedsiły się dzie
ci ausarejskie lecz byli tacżi i profesorowie tegoż 
pochodzenia. UBtawa wojskowa turecka uwalnia od 
poborn nietylko tych ostatnich, lecz i ozeby z pe- 
nnym stopniem uczonym. Pomimo to wszystko me 

uwzględniono tego z nazarejczykami, naturalnie z pa 
badek fanatycznych, i pobrano w sposób gwałtowny 
do oatatniej branki, nietylko niektórych uczni lecz i 
samyoh profesorów, przy ciem zgwałcono nietykalność 
rezydencji europejskiej, gdyz oficerowie tureccy na 
czele swych żołnierzy przemocą wchodzili do domów 
missjonzrskioh. — W  oałej tej sprawie interwen<ował 
posM angielski u W . Porry; ale ta podtrzymywana 
przez innych posłów, a w pierwszym rzędzie przaz 
meakłewbkiego, odmówiła w głównych punktach do
magania zię sngielskiemu, obiecawszy tylko półgęb
kiem jakąś ii»ty 'akcję za zgwałcenie mieszkania eu
ropejskiego. —  Dc szeregu tych wszystkich wybryków 
religijnyoh chrseścjańskich , wypadałoby dodać jeszcze 
nowe zamieszki relig u 9 w Jerozolimie, które wy 
w oł-ły zatargi pomiędzy Grekami i Ormianami o 
s a n c t u a r i u m  w Betleem; ale i tego dosyó będzie, 
aby przy ść do przekonania, jak zmieniły H ę dzisiej
sze stosunki świata chrześcjańskiego s muzułmańskim. 
Ze wszystkiego widzimy, że w jednym tylko wypadku 
wypadła niejaaa scysja pomiędzy oboma wyznaniami, 
gdy za to w innych, islam idzie ręka w rękę 1 tym 
lub owym chrześcjaninem. Dogmat religijny ustąpił 
dzisiaj z pierwszego planu, a zasada spólna, teokracja, 
na której spoczywa ustrój społeczny wschodni, nie
przyjaciela widzi tylko w tym , kto w zakres jego 
materjalnych interesów kościelnych wdziera się. Sza- 
cia doczesności zdaje się zawdzięczać mają wszystkie 
religje zanieczyszczenie dogmatu pierwotnego a na
stępnie i upadek swój.

W  sprawie oodgoryckie’ zaszła pewna okoliczność, 
któi _ może dsć e do pojednania się pomiędzy W. 
Pertą a k>. Mikołajem. Dwaj główni winowajcy tu
reccy np. uciekli sobie w najlepsze a kozy sakodrzrń 
skraj —  róbze trraz dalej co chcesz' (Jest to zwy
kły sposób fac 'Cyjny jakim kończą Turcy sprawy z 
gjaurami). —1 Co Jię saś tyczy upaaku wpływów nie
m i e c k o - austrjackich i wzmożenia się moskiee skrch —  
najlepssym dowodem wydaleni się raptowne jener 
kona. niemieckiego R o s e n a  « B U p r f ,  który w 
gruncie z .  to z nie za co innćfrr obraził

Sprawy zagraniczne.
F ran cja . Przed tygodniem wezwał był ma- - 

wałek Mac Mahoń księcia B-oglie do złoż®nia o ®go 
gabinetu, a dnia 11. bm. wieczór udał *19 P- r0f?18 
do prezydenta republiki z oznajmieniem, *9 u '*orae‘ 
nie gabinetu napotyka na przeszkody nie do P° ona' 
nia. Dwaj członkowie umiarkowanej frakcji 
środka Waddington i Bórenger wezwani, by wspO‘ nle 
z Brogliem przyczynili się do sformowania gabinetu 
odmówili swego udziału. Z  drugiej strony zaś o s ło n 
ko wie liberalni prawego środka eświadcsyli, że jeńh 
Broglie weswie do gabinetu bonapartystów, to oni g o 
towi ją przyłączyć się do lewicy. Rcimobrsmiącą 
trawie zapowiedź zrosił w imieniu bouapartystów 
Magne. Oświadczył on. Ż3 jeiliby nie wezwano i nie 
woiągnieto do nowego gabinetu Sonapzrtystów, to ci 
przeidą do obesu lewioy, ażeby poprzeć i dojść do 
Trąwiązania Zgromadzenia narodowego.

Dnia 15. lutego miało Zgromadzenie wa ąć pod 
obrady projekty pośrednie o sen -cie przedłożone przez 
Waddingtons i Vautrain’a. Projekty te, jak głoszą, 
mają być ostatnią kotwicą na którą liczr pstrjoci 
franouscy.

Rządowi wesle nie idzie o pr ejśoie nstswy o se
nacie, przeciwnie, rząd marszałka wolałby, żsby ustawy 
konstytucyjne i ustawa o senacie upadły a do steru pray- 
szli ladzie z 24. maja pod kierownictwem p. Broglie. 
Jakoż prawdą jest jedynie, że marszałek jiźlil konfe
ruje szczerze, to, z takimi tylko ludźmi, jak Broglie, 
Depeyre i Buffet.

Niem cy. W  proces e Arnirna wystósował pro
kurator państwowy do sądu apelacyjnego pismo, na 
które odpowiedzieć ma obrońca Arnima Munkel, za- 
strzegł sobie jednak term n aż do 9. marca. Prokura
tor TesBeudorf w piśmie do sądu wyższego bardzo ob- 
ssernem, występu>e przeciwko całemu wyrokowi we 
wsryBtkich ązczegółoch.

W  Monachjum wydał dr. Herman Sicherer bro
szurę: „O prawie małżeńskiem i o cąc.owjlctw] a w
sprawach małżeńskich w Bawarji.® Twierdzą, że pro 
fesor Sicherer napisał tę rsees s inspiracji rs ądu ba
warskiego. Miedzy innem. waźuemi kwestjami, poru- 
szonemi w broszurze, dotyka także w ustępie piątym 
reformy prawa kościelnego w sprawach małżeńskich. 
Według zapatrywań dri. Sicherer mozliwem jest po
godzenie praw kanonicznych z ustawodawstwem pań- 
sf wowem.

A n g l j a .  Zaprzeczają pogłosce powtarzanej od 
nieaawna, że Gladztone ma aapełnie usunąć sio z wi
downi życia parlamentarnego. Gladstone ^.raybył po 
dłuższej niebytn ści napo wrót do Lon dynu dnia 
15. bm.

RzaJ wydał okólnik naganiający ostro przyjmo
wanie udziału urzędników we współpracownictw.e 
dzienników' i pod surowymi karami zabronił im poda
wać eokolwibk do publicznej wiadomości, głównie zaś 
urzędnikom oywPnym,

W io c h y .  Zapewniają, że Garibaldi postanowił 
przyjąć ofiarowany mu przez reprezentację narodową 
podarunek honorowy (wsparcie czyli rentę), gdyż za- 
myś-Ł kapitał ten włożyć w przedsiębiorstwo, którego 
projekt podał, to )“ st uzyźniema odłogiem leżąoej zio 
mi w okolicy Rzymu.

K r o n i k a .
(d. 17. lutego.)

Frocez w uprawie teatralnej. Dość roz
głośną była prsel kil*a miesiącami wiadomość podana pucz 
szat, Gazetę Narodową, że pp. Stanisław Dobrzańjki i Ko
narski ary 10czyli nassej Redakoji preoes o obraaę ken itu, 
z powodu doniesienia, la pomiędzy zamilczanemi p1 zez p. 
btau. Dobrzańskiego długami soeny znajdej" się także pe- 
zyoja około 1,500 gid. zaległego podatku doohodowej 
artystów, na któryoh spłatę dawna dyrekeja śeiągąła kwe y 
od pojedyńozyoh artystów, lecz urzędowi podatkowemu nie 
uiściła, z księgi zaś raohuosowej dojść nie moiaa, ile • 
mu ściągnięto , gdyż księga ta została pozbawioną oa o ci 
i anten tycznośei przez wydarcie k.lku kart. Wspomniani 
panowio istotnie podali byli szargę do sądu z Pr®^%° prze
prowadzenie śledztwa przeciwko naszej Bedakoji. asz re
daktor odpowiedzialny przywołany w listopadzie zr o (\- 
dn oświadczył, że wprawdzie sam nie pisał • onle_
sienią, ale obyczajem swoim bierze na siebie oałkowitą od- 
powiedsi&lność, i w razie wytoczenia aktu oskarżenia wy
mieni świadków na dowód prawdziwości twierdzeń, tudzież 
będzie upraszał trybunału, aby z dyrekcji teatralnej zażą
dał dostarczenia owej księgi rachunkowej, z której bezwąt- 
piema nie w czystych zamiarach wycięto 6 kart.

Trybunał zawiadomił o tern. panów prowadzących 
skargę z dodatkiem, że śledztwo skończone, i że iaog% 
wytoczyć akt oskarżenia do ostatecznej rozprawy Zamiast 
to uczynić, panowie skarżyciele prosih sądu, aby zmusił 
naszego odpowiedzialnego redaktora do wymienienia na- 
zwi ka tego co pisał owo doniesienie. Trybunał odpowie
dział na to, że przymusu na to nie ma, skoro redaktor 
sam bierze odpowiedzialność na siebie. Panowie skarźy- 
ciele namyśleli się tedy, i nie wnieśli aktu oskarżenia. 
Rezultat ten nie licuje z hałasem, z jakim się pierwotnie 
odgrażano i zaprzeczano faktom.

To nas powuduje, do ponownego wezwania komisja 
z ramienia akojonsrjnszów wybranej dt eprawdzenia rs 
ohunków, aby rozpoczętą już prace kińozyła, 1 wynl 
jej przedłożyło zgromadzenia nkojonarjuszów, albowiem 
dyrekcja teraźniejsza, która oiągie uwzględnia knpony o 
akcji przy sprzedaży biletów wstępn i ponosi ztą *■ 0 
około 3000 gid. rocznie, ma słuszne prawu a 8 0
aktywów, które w rękach dawniejszej dyrekoji zos j  1 , i. _. A zgrrvCOQ.O 1 Obró*mewyraonowane, a zatem po winne oyo
cone na oele seeay. .

X X V I. Usita nklsdelf i - t  ”
pil a obrazu M atejki „IJnj®* t a  .
Złożyli przez delegata p. M. Pu^ie.a 1 Sam ora. zs Ba
rowie* i M Popiel po 5 ;  m ieszczaństwo Samborskie ze 
swego funduszu 20 ; razem 30 *łr. —  Prze* Dziennik 
P olsk i  ozęść doohedu * balu maskowego W fUm.Uwo-
wib 60 ałr. —  Przez Gazetę N aród,: Ludwik lolański 
25' p. Piątkiewica o ;  rałem 30 ałr. Pracz Ojczyznę: 
p Karci Waźyński 2 0 ; p. I- Kępiński ze ski»dk.* nż imie
ninach w Strzelcach wielkioh 53 ; razem 73 złr. —  
Przaz delegata p. A. Kornbergera z Rohatyna: U. Onysz
kiewicz 1 W. Lek izyński po 5; Kowalewski, Eombirgor 
i Gorajski po 3 ; Manasterski, Gawroński, Fenthcr, J- 
Knźmiński, W. B., Konieoki po 2 ; Al mer, Podiaszecki, 
Czerkawski, Karszniewicz, Mrówczyński, Baukneoht, MB 
Hlebowicki, Hirschberg, Groehowalski, Mordkowica, M.olik»

I Biltner, Kaminiecki, Mai, Kirach, Borkowski, Mad jsW, 
] Młyński po 1; M. Torosiewioa 10; Rada powiat, rófinfj 

ska 20; razem z Rohatyn* 60 ałr. —  Z list poprz0^ 1̂  , 
7108 złr . 93 ct. —  Razem we Lwowie detyohc 
7381 złr. 93 ot.

Mianowania i  przenienienia ■ f “ J , 
.rajowe; dyretcji skarbu mianował prafct>’* ‘ n^  _  ■
wago Jana Skablickiego konoepistą .karowym - 
znolna krajowa miano wniła nanozyai0l* Prr5 ,akole po P° 

l i f l  w Dołhopolu An J l g e  K r - P ^ 8^  7 ^
nauezyt aiejL szkoły etatowej «  Rożnowie. 
przeniósł inżyniera Juljan* Chowańca z Zsleszczuk do 81 y- 
ja, adjnnku bndow. .otw » Adelfa Paleha z namiettmetwa 

Z a le s i \ i .iraktjlrai-ra budownictwa Józefa Wysockie
go se Stryja Jo Żółkwi- —  frnism  sprrwiedliwości prze
niósł następnjąeych adjunkiów sądowyeh: Grzegorza Knżmę 
1  Mostów de Kołomyi, Włwl. huokieg# z Kossowa do Ja
rosławia, Lzoaa Kulczyckiego 1  Uścisszka do Braeian i k - 
mila chockiego z ’ ’ i.rzyk-Duiayeh do ITiżankowieo; mia
nował *sA adjunktami w okręgu lwowskiego wyii*eg° są
du krajowego: konoyp enta przy łwcwikioj dynkoji polioji 
Teofila Zawadowskiego dla Kossewa; auskultantów: Waler, 
^anię dla Sadogóry, Włodr. Rastawieokiego dla OieL*»i.o- 
w a, Stan. Krnszelnickiego dla Mostów, Maroclegu Tusta- 
nowskiego dla Ustrzyk D olnych, Zen. Sokołowskiego dla 
Zborowa i di Adolfa Soohanka dla Uśeieozka.

Uczniowie krakow sk iego Instytutu teohni- 
ezaego wysłali do ministra oświaty dra Stremayra i do 

1 ministra dra Z emiałkowskiogo depntację złożoną z pp. 
Marjana Gawalc wicaa i Rudolfa Meyera, która uzyjkaó 
miała cofnięcie reskryptu miauterjalnego z d. 22. stycznia 
1874, uznającej 1 jak wiadojne, awiadsetwr z egzaminów

odbytych w tutejszym Instytucie teohnioznym, za niewa 
i zne. Minister wyanan i oświaty przyjął wręczoną sobie 

petycję bardzo przychylnie i przyobiecał załatwić ją ko- 
rzys.nib jak najrychlej, przyzaająe słuszność żądaniom w 
niej wyrażonym. Minister Ziemiałkowski przyrzekł zejąó 
się sprawą petycji i poprzeć ją nsilnie.

W y b ó r  nznpoIniAj(|cy jednego osłonka rady 
powiatowej w Brodach z grupy większych posiadłości roz 
pisany został na 15. marca br.

Posiedzenie R ady m iejsk ie j odbędzie się 
we czwarte* dnia 18. intego b. r. w sali ratuszowej z 
uderzeniem godziny 6.

D oniesienia p olicy jn e . Diia 15. bm. wieczo
rem między Pranoiszk en Rudi Siem majstrem szewskim ii 
Józefem P.otiowskim palaczem na kolei Karola Lunwika, 
współlosatorami pad 1. 113 przy ulioy Gródeckiej, wszczę
ła się gwałtowna sprzeczka a następnie bójka, wśród któ
rej P.otrow.ki zadał swemu przeciwnikowi jakiemś fwar- 
dem narzędziem kil*a znacznych ran w głowę ; w skntek 
zadanych ran muńanc Rudasa odwieść do szpitala. — Te 
gcż dnia prj ed południem Marcin blipkr w"ośoit nin z Gród 
ka jadąc szybko i n uosirc żnie przez uliee Gródeci ą prze
jechał 12 .etniego Józefa Lintnera chłopca rzeźaiukiego; 
przejechany chłopieo chociaż nie odniósł widocznego nsrfco- 
dzenia, użalał się na ból w piersiach 1 krz^żaih; woźnicę 
po-iąga.j.o do odpowiedzialności. —  Dnia 12, bm. wieczo
rem przytrzymała straf policyjna Jana Łnszyjka włością 
nina z Rndy za podejrzane posiadanie dwu siekier do rę- 
bania, które chciał sprzedać na Kraków ikiem, odstawiono 
go do sądu. —  Dnia 14. bm. na ulicy Kręte; straż poli
cyjna odebrała znanej złodziejoe Msrjem Chaj szal ozerwo- 
ny w jasne pasy, zapewne nkradt.ony, ale wniewiadomem 
jeszcze miejscu. —  W nooy na 8. bm. Antoni Ohlipka wójt 
w Gonotn.oy w Ao wotarpskiem przy wykonywaniu policji 
miejseowej w karetmie, został przez Antoniego Chryczka 
uderzony kamieniem w głowę tak mocno, że w skntek te
go -jnari dnia 10. bm,; winowajcę uwięziono. — Dnia 
10. bm. Audrnch Mtsink gospodarz ze Smol.na w Rawskiem 
wycoDywał tamień wapienny, prtyczem nsnnął się głaz 
większej objętości J  przygniótł nieszczęśliwego tak, że na 
miejson żytio zakońozył; przybiegli na miejsce wypadku 
indzie wydobyli Masiaks z pod głaza ja* nieżywego. —  
Dnia 29. zm. w Krasowie w Lissowskiem włościanin Kar- 
poHrjgzut zatrndniony zrębj waniem w lesie, podrębal so
snę tak nieostioinife, że drzewo padając zabiło go na miej
son. Dnia 8. bm. Hryć Jarema 25-letni parobek a Do- 
mastowa w Rawsziem wyjeohał z wozem wraz z innymi 
po siano na łąkach złożone; po połndnin zaskoczyła po
wracającymi tgK gwałtowna zamieć śnieg owe, że parobcy 
zmuszeni byli poodprzęgać sonie, ażeby je odprowadzić do 

u-™? ’ / areika odłączy! się od towarzyizóy i nie powró- 
01 v x . mn ł,“ słajutra wytali Indzie w polo, aby go od 
szukać i znaleźli w śniegu skostniałe zwłoki niesaoaęśLwe- 
go • konie zaś Jaremy odszukano w lesie sąsiednim; Jare
ma był rodem z Silaszów. —  Tegoż dnia Bartłomiej Sko
wronek kuwal z jareszów-ti w 'Wielickiem powracając z są
siedniej wsi Klęczan, zginął w drodze skutkiem zamarznię
cia, zwłok, jego znaleziono nasejutr* pod krzakami w polu, 
zdaje się , 40 zszedłszy a drogi podczas zamieci śaingcwij 
przewrócił się i nie mógł się ze śniegu wydobyć.

Sl a ń i s l a w 6 »  j.5. lutego. (Koreą*. Dzień. Polek.)
.a; odbyło s’ ę znowu po przerwie karnawałowej w 

3towarzyszen.u G wiazdy przedstL wionie amatorskie. Grano 
komedję H. Bałnokiego „Radej paaa radcy.a Wykonanie 
sztnzi, pominąwszy małe znaczące, nawet w rntynowaaej 
grze ujść mogące usterki, wypadło rzeczywiście dobrze, a 
w sbosnnkn de sił amatorskich, rzec można, znakomicie. 
Żałować tylko wypada, że udział publiczności byl ma ły, 00 
przypisać należy aamieei śniegowej, jaka w niedzielę pra 
wie cały dzień trwała.

W przyszłą niacnsly dana będą „ń-obzowianie® An- 
ozyoa i frusiza soeniozm „Po wystawi* jiarysziej® A. Ur
bańskiego. Publiczność nasza tym razem bez wątpienia wy
nagrodzi Gwieździe sowicie ostatnią abnenoję. Tym, którzy 
a niedowierzania w artystyczną wartość przedstawień hólka 
rękodzielników i ioh p rzy ja c ió ł, nie mogli się dotąd zdo
być na odwiedzenie skromnej scenki w Gwieździe, zaręcza
my, że czeka 'oh rozoaarow-nie w kierunku dodatnim.

J a r o w la w *  ( ń , sep Dzień. Polsk.) Nauczyciele tu
tejszej szkoły realnej postanowili przerwany zapustami sze
reg odczynów na korajsć bursy rozpooząó na nowo z da.
14. hm. Afisze Ogłosiły na ten dzień odczyt „o haimonii
harw “ O °ZJ i8 ni odbył się, do nie było słucha-

i. e,ial °i 4 i roapamiftywanin miaio-
r j. ń "  sza u, drndzy t,.8trzyl;: głowy z zapust jeszcze 
nie wysznmia e, suwąiąc się gankami po nl.cach, inni saś
widząc mezaiatwioje rachunki zapustne nie obcięli obeią 
a e cytn wydatkiem 10 ct. na wstęp do sali odczytów, 
a uzasadnione tłumaczenia uwzględnione być mnszą, po- 

oieszamy się tylko, że do przyszłej niedzieli wssystkie te 
prisnkody usunięte zostaną, a pnblioznośó jarosławska po
spieszy aą odczyt, aby połączyć przyjemne z pożyteoznem. 
Dnia 27. bm wykona młodzież szkolna konoert wokalno- 
instrumentalny na korzyść bursy. _

R a d n i  w i l l o  w ie  w  P o z n a n i a ,  i "  3 ■■'ier 
pisze że w Puznanin w kołach pelskioh obir~a peglcska, 
ii  ksiaie Radziwiłł, który sprzede swój pała* w Berli
nie Rzasay memie ikiej, myśl. osiąśb w Poznanm i w tym 
oeln traktuje z drem Koszutskim o nabycie jednego z na- 
leiacToh doń “  ŁUfaewlcie dawniejizege hoteln
Wieddńskiege, w którym de niedawna mieścił się zakład 
Z  Koźmina, a który przez dra Ke.zutskiegc przebudo
wany. jes t i *  najpiękuiejszym gmachem pry watnym z ca-
łeee Poznania. Posenji Z,g. mu rtoję, ńrzyDnaccaaisc że
Polać: z 4 i ką pr,esiedlenie'si; Ra-
dziwi»<S^ * ®erllna 80 P8Słnama. ł

B a b a u e k  2 p rze»*tod am l. p1J7a z Piliow

do ^ rfykf l̂ ó Ł n  t 87 łyni tyg0dain 8tar8J,7 *ł'r8‘ 
*Ł1Ł ”  l i f  ^  ńa^ołnjąc wa wsi fabryczne) Bo
lesławiu, y j oga emi kopalniami galmann, dostrzegł

w ło ś c ia ff irT n S a -^ ic ie k  pdlnoo7 4wiatło ^ iedn7“
spóźnionej godzinie zuwa ^  kto Je8‘ “ e ^  Uk
które ujrzał dwoje lndKi ^  łbLl4ył “ • ^  ®kn *̂ .PraeJf
środku izby, w głębi S  \  “ » *
plądrował w otwarte) 1  J“k'8 otło^ 16t: p0tJ,^ ai8 “ hraay 
< J skrzynce, a drugi itat we drzwiach
strażnik CznmTvxeWe Werf>lr Nie na,ny41aJąo długo, 
S S p  ostrożnie i pc cichu, złozy wszy wprzód 
w siem duLaitówzę, w którą ovł nzbroio.y, otworzył

1 o lz ,y i nagife pechwycir a tyłu stojącego z re- 
W. * 6Tew ii. ręce, nasaznjąe kięoząeym przytrzymanie 
1 "j a^gc vj skrzyni. Co gdj ei wykonali, a w szamo-

oałowiek uzbrojony ruwolwerem npnscii go na aie- 
“ “ ę, tuzumaków pył jnż panem zbrodniarza Na wszezęty 

a as sąsiadzi rabowanych pomogli z,,iązitć rabusiów, któ- 
ry°b niezwłoczuie do Olkusza odstawiono. Przy rew.zji 
"naieziono w torbie sjórzanoj ekołe 12 fun.ów sreber, 
kosztowny pierśoień z bryle "tern, dwie lubno obrąozki 
• tokiem 1874, kilka sznurów korali itd., a ebek tego 
‘9k różnorodnych kluczy i Lcńozastą sztabkę żelaza ze 

śladem1 krwi. W dalsaem śledztwie okazało się, iż dwaj 
schwytani na gorącym uezynkn byli zbrońniaraami zwię- 
zień prnskioh zbiegłymi, aa ujęcie któryoh znaczna na 
grodu była wyznaozouL przez władzt pruskie; a tu, jako 
handlarze obrazów chodząc od domr do domu, mieli spo
sobność przepatrzenia, gdzie dało >ię 00 ukraść.

U n iw  e r s y t e t  l e j d y j s b i  (Leyden), obchodzi 
właśnie trsechwiekową ruoznicę swojego, założenia podezas I 
walki e niepodległość 1  Hisipanją. Kura torjnm razem j 
z rektor m i senatem tego uniwersytetu, zaprosiło kra- * 
kowski uniwersytet na tę uroczystość, pragnąc, aby dwaj 
prefes.rowie urn wersy tjtn Jagielloiskiege przybyli de Le-

ojdy i w czasie uroczystość’ reprezentowali go. Na ta 
uprzejme zaproszenie odpowiedział senat krakowskiego 
ua.wersyietn, wymawiająi się, że nie może wyprawić 
dwóch delegatów, leoz mnsi się ograniczyć na złożeniu 
swyoh iyozeó na piśmio. W ten piśmie wyszczególnia 
senat osobliwie nadzwyczajne zasłngi, które ten. uniwersy
tet ukoło nprawy umiejętności położył i wynnrza seiJ • 
oaue żyozenie, aby błogie skutki tej pracy naukowej i na
dal, jak dotąa, ns^częśliwlałj Holandję, *tórą uniwersytet 
lejdjjski nadzwyczajną okrył otwałą pod względem na- 
1 kowym. Pismo tc wygotowane jest w języka łao:hs_im 
in folio .

O b c h ó d  r o c z n i c y  p o tv a t « s n ia  w  K o w y m  
J o r k u .  Dnia 22. stycznia r. b. odbył się uroczysty 
obchód rocznicy ostatniego naszego pouMania. Wychodzą
ca w Nowym Jorku niemiecka gazeta „Staats Zcitung1* 
podaje sprawozdanie z tego obchodu, którem chcemy się 
podzielić z czytelnikami. Czynimy to tern chętniej, ponie
waż tylko niemiecka pra r w Ameryce ouzywa sig jeszoze 
niekiedy o aat z jymputją. Gto oc pisze wspomniany 
dzienni*: Zamieszkali tutaj Polacy ODchodzili w czoraj w
„Germania Kooms® 139 £ssex Street rocznioę ostatniej 
rbwolnej ’ z r. 1863, która 22. stycznia wspemnionego ro
ku w całej Kongresówce wybuchła. Uroczystość była bar- 
dzo pndoJoslą, Prawn wszyscy Polacy i Polki byli zgru- 
madzem. Tryonna byia świątecznie udekorowaną chorą
gwiami pols*iemi i Stanów Zjednoczonych , jato też her
bami województw polskich Pod baldachimem nad trybuną 
umiesz nom popiersia, Kośćmi, k i, Sobieskiego i Washing
tona. Dr. Lewandowsk. zagaił zgrumanzenie, poczen. je
dnogłośnie wybrano obywatela Jędrzejewskiego prezyden
tem. Mówcy ob. Lewandowski , Grze ii1 aewios, dr. Maritz, 
M. Mackiewicz i inni zastanawiali się w swoich gorących 
mowaoh n»d upadkiem swego kraju i sposobami wydoby
cia go z niewoli. Piękny widok przedstawiało 70 polskich 
strzelców uszykowanych pod wodza kapitana Kojanicwi- 
j z  ., po obu stronach tryouny. Po wysłuchania mów i 0- 
trsyki „Niech żyje Polska® rozeszło się zgromadzenie 
spcKojnie i poważnie.

Ź  J e r o z o lim y  donoszą’ W listopadzie 1874 nn 
drodze między Alką a Kaifą znaleziono zamordowanego 
dya*ona zakonn 00. Karmelitów, Antoniego Zalewskiego. 
Przybył on z Warszawy do Jerozolimy we września. Tarr>- 
tdjsi 00. Karmelici, n których był przed ndaniem się do 
Nazaretu i Tyberjady, dowiedziawszy się o tern, zabrali 
zwłoki jego znacznie jnż zepsute i pochowali je na ś. gó 
rac Karmeln. —  Zm.rłr. tamże w grudniu 1874 Franoi- 
s*k» 1 'rzygodzka, przybyła przed 2 laty a Uzrainy. Miałn 
ona liozny orszak odorowadsąiąey ją do grobn na św. górę 
Syonu, tj. 4 księży i tamtejszyca parafjan Arabów

stow arzyszenie p racy  k o b iet. Wydsiał 
wykonawozy uwiadamia, iż w myśl § 10 statutu Stowarz. 
otwaitj została kasa asliozkowa dla członków z dniem 1. 
bm. a wyso*ośe ndzielanej pożyczki ze względn na szozn- 
pły dotychozas fundua: zaliczkowy oznaczona najs yżej do 
24 gnid. Bliż izych wyjaśnień nuziela na żądanie intereso
wanych b nro Stowarz. Rynek 1. 10. Lwów 15. Intego.

Celina Łącat/iiska przewodnicząca.
Tow arzystw o p rzyrod n ik ów  imiułiia Ko

pernika we Lwowie, odbęozie dnia 19. b. m. o godzinie 
7ej wieczorem pierwsza walne zgrsm&dzenie. Po zagajenin 
posiedzenia przez przewodniczącego, nastąpią w myśl usta
wy Towarzystwa mianowanie członków honorowych, spra
wozdanie z dotychczasowych czynności Towarzystwa, wy
bór zarządu na to* następujący, nadziei komisji do jprz- 
ndzenia raohauków, wreszcie wnioski zarządu i członków 
Towarzystwa. Miejsce ze uran a się muzeum Dotauioane 
w gmachu uniwersyteokim.

Na posiedzenia tegoż Towarzystwa, odbytem dnia 18. 
t. m. prof. Krentz okazał i objaśnił kilka ji ska wy oh mi
nerałów i skau lelin krajowych i oboyoh, prof Radziszew
ski wyluszczył antystatyczne własności W^osu salioy- 
nowego.

Tow arzystw o t e c b n ic z n c .  W  uznDełnienia 
wozorajssego sprawozdanie z walnego zgromadzenia Towa
rzystwa technio inegc dodajemy, iż  postawiono nadzwyczaj 
ważny wniosek o ziozenie komisji, mająoej zająć się uło
żeniem t e r m i n o l o g j i  t e c h n i c z n e j  Komisja taka 
juz prZwd trzema laty była złożoną pod przewodniotwam 
radcy Kulczyckiego, dotąd jednak nio m e  zrobiła. Takie 
bywają skutki, jeżeli się niefachowym ludziom poruczi 
sprawy uoiśle faohowe. Ooeonie myśl tę ne nowo pornązo- 
no w tej form ie, by wydział Towarzystwa zamianował 
komisję z samych fachowych złożoną, ktdraby podzieliła 
między subie specjalne referaty, zebrana malerjały i owoc 
prac swych przedłożyła Akadjmji krakowskiej do ostsite- 
oznego załatwienia. Wniosek ł m przyjdzie pod ebradj na 
następnem walnean zgromadzeniu.

przemysłowe miejskie um ieszczone w 
■alatii- ^trzeln-cy m iejsk 'cj otw a-to k ^ iJ oco  dnia > w /ja tk iem  
p o jie d z ia ik o tr : w nieazie'ę od godz. 9. z rana do 1 w południe 
n  inne u iie  od godz. 10. z rana do 5. po południu. C eny r'8*ęDU 
1 ^ * Ĉ > w inne d n i  20 ct.j dla m łodzieży szkolnej i cze-
adzi rzem ieślmczej 5 ct. B ilet; dla m łodzieży i czeladzi siyda- 

wane Jfdą  tylao w iiOŚci po 20 sztuk razem. Interesow anym ,
' -zyuy ze rb iorow  m azeam ycn korzystać, lub  swe wyroby, ti k- 

że posiadane celnieji.z s przedm ioty przem ysłu wuetawi ? p r -g n ę li, 
nc .ieia pożądanych  in fo -m a cy j biuro m azeatne.

Dzla( literacko - artystyczny.
(a. 17. lutego.)

R ro n ik a  teatralna* W  teatrze hr. Skarbkn
dzisiaj (17. bm.) po raz pierwszy „ P r o  p n b l i o o  b e -  
n o® obrazek z żyeia w 2 aktach Lr. H. Lączyńsciego i 
„ Ni e  m a  ż y d a  w k a r o z m i e ®  operetka w 1 a- 
kcie J. Baptysty z muzyką ^łemkowskiego.

*  Jntrc (18. bm.) pierwszy występ oanny Kaliksty 
Ć w i k l i ń s k i e j  r Kra iowb w „ Ż y c i u  p a r y 
s k i  e m“ Ońenbaoha,

* W K n k e w i e  odbyły się w zaszły piątsk wis- 
czoretn i w soootę po połndnin posienzenis komisji kon
kursowej teatrainej. Na pierwszam ezytuno komedję „Kn 
pno i sprzedaż®, na dtngiem komedję „EonkuteneL® Przy 
szłe posiedzenie odbędzie się dnia 17. bm. wieczorem o 
godz. 7. Między sztukami nadesłanemi na konkurs znaj
duje się dramat „Złota horda® i ozytanym był w sekejl 
Komisji.

* W  K r a k o w i e  w salaoł To wara. sztnk pięhnyoh 
w pałacu bisnnpim wystawiony jest od dzisiaj (17. bm.) 
najnowszy obraz Matejki „Wetnyhora®, który do końoa 
tego miesi ąoa muże być oglądany. Na wystawę sztnk pię* 
Knyoh nadeszły także : krajobraz Leopolssiego „Po saoho- 
daie słońca®, i krajobraz tatrzański Jaroszyńskiego „Peó 
Wysoką.®

* Poradnik przemy tło  wo-rolniezy ilnitrowany wy
chodzący w Krakowie, w numerze 4. aawie.a: Krajowe 
obory zarodowe. O żarr._*ach i młynach gospodarskich 
i dok.). Wzorowe gospodarstwo. Nowa metoda leoaen > oho- 
rób zaraźliwych i nagłych u zwie-zą* gospcaarezyoh praai 
Z. Jaroi zewskiego i C. Sticna. Część iniormacyjno-han- 
dlowa W osobnym dodatku: Sprawozdanie tygodniowe.

Kolej węgierska wschodnia
(O  ■ t  b  a  h  n.)

(R.) Rol*ij węgierski- wschodnia pi8*odstawia 
niac , nn oo może zejść gwarancja rządo.ra.^Kolei tej 
zagwarantował rząd czysty doohód w takiej wysoko- 
śo i, że akcjonariusza spodziewać się mogli pr*7", 
najmniej regola-ne. wypłaty pięcioprocentowego kuponu.
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ił. bid i.47-50, luty lu U w ne w obiegu, z L.óry L ałr. UU.4W0-— 
w ezerweu r. b. wylosowane będą 7,985.100, asyguaty kaso w o w 
obiec .i M729-.950, zalegające odsetki i dywidendy 40.99(5—, ra
zem S,67fr^6t>-50.

S l M i a e  p u b l i c z n e  l o z o t r a n i e  listów hipotecznych 
ck. nprz gal. akcyjuego Banku hipotecznego odbędzie »ię w so
botę dnia 27. lutego -b. o godzinie 10. przed południem w gma
chu galic. Banku hipotecznego w obecności ck. komisarzs rządo
wego, ck. notarjusza, Rady nadzorczej i Dyrekcji zakładu.

R a d a  Z fk w ia d o w c z a  Towarzystwa galic. Kasy zalicz
kowej, stowarzyszenia zarejestrowanego z nieograniczoną porę - ,, 
zapt azą rzłunkdw tegoż stowar yizeuia na Walne Zgromadzenie, 
które się odbędzie dnia 28. lutego r. b. o godz. 3. po południu w 
sali sejmowej. Pc.rząd< k dzienny: 1) Zamknięcie rachunków ja
rok J874, 21 rozdział zysków i oznaczenie dywideudy, 3, zmiana 
1. usiępn §. 30 i 2. urępu §. 38 statutu, 4) wybór jednego a

takiem. 
zboża a przy-

i grinde»kia sprawiły, As za kapitał za-
Adowy wybudowano tylko część oałerj k ole i, która, 

będąc wykończoną. nie moęła przynosić do
łu, a na wybudowanie ruszty nie było pieniędzy.

^  W  tym stanie rzeczy Rada zawiadowcza postano- 
,. ‘  wypuicić nową serję priorytetów w kwocie 30 

"Honów zł. i przeniosła, za przyzwoleniem minister- 
gwarancję służąca akojonarjuszom na w ypłacz.

®°Wą serję prioritetów. Ogólne zgromadzeni strok- 
jHJów zezwoliło na to, udzieliło praytem Radzie aa- 

l*dt»woaej (tj. ona sama sobie) absolutorium, i g t *
*®eja zabezpieczająca akcjonarjuszom kupon pięcio- 
l »entowy przepadła.

Nie wchodzimy tu w to, czy czynności stroman- 
jt"  n.e możaaby zaozepić. Niektórzy prawnicy są

’ że a^utkiem braku wczesnego ogłiszenir. po- _  s „ „  , i .  u. . ,pu s . 0» IUWII1,
A^U dliennegO, możnaby nu drodze sądowej  ̂ znieść względnie czterech członków do Rady zawiadowczej, 5) wniosek 
ek»ałę Ogólnego zgromadzenia —  iuni uważają W - ■ Rady zawiadowczej, otworzenia działu zastawniczego i odpowie- 

procesu za wątpliwy. Zastawiając wię.- punkt dnicj, zmik , w statucie
y na uboczu, zajmiemy się dalszym przebiegiem i 

*1 Śftrawy pod względ, ffl er.onomicznym,
■akcjonarjusze postradali pewność regularnego po- 

łfśnia kuponu procentowego, ale posiadali zawsze 
W znacznej części już wybudowaną i zaopatrzoną 

 ̂ ®Uterjał przewoźniczy, a oprócz tego 30 miljonów ■
JFioritetach drugi«j emisji. Przy skrzętnym zarją 

*l8 i stosownym obrocie finansowym można było ko-
wykoóczyć i zapewnić akcjonarjuazom zyski z do- ;

M u  kolei. Było to jeszcze w r. 1872, gilzie sfinan- 
^anio drugiej serji prioritetów nie powinno było u- 

. * zbytnim trudnościom. i
Ódtąd zaczyna się jednak nowy szeieg trwonienia 

■ąjątku akcjonarjuszów.
Celem spiesznego zyskania pieniędzy składa Rada 

“wiadowcza 20 miljonów prioritetów do rąk konsor- 
a franko - banków (franko - austrjackiego, franko- j

‘ ^iei^kiego i Verein«banku), instytucyj uchodzących ___, ,  v.
^ŚWciar ba silne, robiąc Z nirm i tuki ukłbd: I do 2,70, wszystko to na miejscu u właścicieli. Obecnie każdy u

1. O d  zyskanej pożyczki l f j  miljonów opłaca t °/#. I ós Zif LBjlepiąj owiet ziać rautuje, nis mniej i  kom sz pię
li a jej pokrycie Sprzedaje owe 20,QOO.O( 0 *ł. priw- tny pieniądz boa w #lu kosztów i pracy przynosi, gayz w każdej

‘tów po 77 za sto, ■ ?  * * 1 8 m » n 1 e o b O V i ą a- porEa jein0 ; dru?ie bywa pr ssukiwane, a późnie, widkn*
' e m . odkupienia ich po 82 za sto do 3 1. m ai ca • ^  piękBej ceny prByChodzi. — Ziemniaki staży oardzo licho
% 3  r! ' ,  cełie po 65 i 60 c.t. za cotnar bez odstawy i me bardzo u

Za wzięte 15 miljonów buduje Rada z.wiadowcza połłukiwłlIie tu i . wdzi9 do biowaru, lecz się więcej z nimi wpra
wi kolej, ale jej zupułnłe jeszcz* nie wykończa. , MłU? tnebSk, u ..fortunna zima, gdyż tu i owdzie było dużo obawy

Nadchodzi termin 31. marca 1873 : R-da zawia- q ryby w ,taw, ch, które w wadowickim obwodzie w gozpodar-
‘87rcza, zamiast pozostawić prjoriiety bankom po i • 
zatrzymać jeszcze dalsie 10 miljonów do sprzedania ;
1 s^ój rachunek, odkupuje je po 82,.oczywiście tyl

na papierze, bo aie ma pieniędzy, dopisuje do dłu- i 
1,400.0U0 złr. i aostawia prjoritety w zastawie, j 

Anki swoją drogą zastawiają je w Banku naroaowym.
- Nadchodzi przesilenie. Bank narodowy żąda «a-
■̂ sty. Pieniędzy oczywiście nie maią ani banki ani ,
^fiąd kolei. Banki byłyby upadły. Ża pośredniotwem 
Wsteęsjwa Bink naiodewy prolonguje zastaw, ale 
**Uer& dla pewnośoi Ostbabnom reantę prjoritetów po 
,|8tatą w kwocie 10 milionów, a konsorcjum zyskuje 
tayiAnnie nowego wynagrodzenia 9 pet. od długu, i 
K.,. u sprzedania wszystkich prjoritetów po 70 za sto. j 
°ług urósł do 17,051.539 zł.
. W tym stanie rsbezy sprawa przedłożoną zostaje
^*jittowi. Mimo burzliwośoi obrai i wniosków o po 
^kiwanie winnych, ministerstwo tyakuje małą wię- 
'•sość, która je upoważnia de wj kupienia priorite*Ow 
1 kasta ru i sprzedania ich z poręką rsądową. Kon 
Nrojam Rothsuhildu spłaca bz ik Narodowy, a n i po- 
*^cie swej pretensji zyskuje prawo sprzedania prio- •

'ketów tym czasem  15 m iljon ów ) jak o p ię c iop rocen to - j 
'^ o h j b l - ^ a c y j  państw a po 6 2 y , 0/ , .  |

BanL hipoteczny. Wykaz listów hipotecznych i asyg- 
nacyj kasowych c. k. nprzyw. galic. akcyjnego Rauku uipot.cz 
nego z dniem 31. stycznia 1875 w obiegu będących: Lis.y ipo
teczne zł. 18,f>57.400, asygnacje kasowe zł. 2,592.700.

Z a to r  13. lutego. IKor. Di PoUk.j Jul kifta|.ies.ą lat 
temu, tak sobin ]>rzTU«.imniaj ludrie mawiają nie mieli my J 
zimy jak tagoroczna z tak obfitemi aaspami śnie^n 
mrozami, które sie teraz aacaynają. Dla wywozu 
wozu potraebnych naui materjałów zima ta jest bardzo niepo y 
na, komunikacja była prawie nniemoiliwioną. Teraa drugie 
gi więcej pozwalają ruszyć się cięższym i lekkim furaankom, o
te* , ciechy pełno Po l idziach, 4. » .  * -  b<"
daj na jarmark » swym dobytkiem ruszyć może i g-rdło o d « v .-  
łye. Oh cni. nłerogecizna tuczu* Ubsza bo w o ł lo tucz^is . 
ziemniaki b.z ..n y , sprzedaż kup. W ą  s*tukę fun
na iunt »u 2 4 -2 5  ct. Ceny zboża i P*»«y naszej okolicy mni.j 
wiecoi U li* • korcach z należytą wrgą; pszenica 9 zł
ieczmlo* 5.60, żyto 7.20, owies 4.60, siane 180—2 zł., aomcz2.o0

W  i ch w ih  w łaśnie  rosp isu je  k o u io rcn im  p o ż j  
hkę po 65 piw  , ale kolei węg iarękt i w* ihodn iej *a-
Maci tylko po 62łL -  , . . .

Coż więc sosfanie kolei z całego kapitUj paw i-
‘ itów II. serji V .

30 miljonów po 62V* proc. wynosi 18,750.000 ; 
dłnga (oprócL bielących procentów^ kolej i 

■I,tfól.531 zł. Reszta 1,698.461 zł.
Gdyby zarząd w du.a 31. marca 1873 był zozta- j 

“ił w rękach konsorcjum franko-bauków 20 milionów !
^ioritetów po 77, byłoy za ni» w-siął 15,40O.u00 i t  

odtrąceniu długów 15 miljonów , byłby miał 
*uOO zł. w gotowiźnie i 10,000.000 prioritetów, za 

Órc marnując je tak jak je dzisiaj m.ratja, mógł 
*jdąó (po 65 proc.) 6,300.000 zł. —  wówczas oozy- 
"Ucie więcej. Rada zawiadowca. »grom„4aió więc 
*Ówcsbb mogła jeszoze około 7,000.000 *ł. i poebyb 
uę wszelkich ambarasów ■ opłaty 9 proc.

Dziś w najlepszym razie, bo koszta bieżące pro- 
lzje ajedzą przynaj.naiej 700.000 złr., będzie m: iła 1 
liljon. Niknie więo z majątan nkcjouarjuszów pono 

itjąc resztę nadużyć, 6 milionów przez samą nieudol • 
ść Rady zawiadowcze’ w nadaniu sprawie takiego ’ 
rotu, jakiego możność miała to ręka Czy by i za ti 
*da z.wiadawoza nie miała odpOh.adać? Ostatnie 
Przeszłoroozne) ogólne Zgromadzenie wstrzymało ab- 
lutoriotn aż do nkońoaenia całego interesu priorite- 
W i układu z rządami. Chyba, t  > «ię Rada zawia- 

Owcza postara o to, żeby podług dawnego pla-
* narażając interesa całej kolei, a »k.jonarjuziOw 
1 imnizował, dając po dwie obligacje państwa, war- *
ści 930 złr. z każdą akcję.

o ryby w ---------  ,
stwie duży zysk przynoszą. Browary w ruchu, okowit- zł. 12.00 
wiadro przsz znanego w okolicy hurtownika Sowy w Bielsku *a- 
kupywan*. 12. lutego mróz 22, 13go 17 stopni.

W i e d e d  15. lutego. (Koresp. In. Foltk.) Na dzisiejszy targ 
przypędzono wołów galicyjskich 750, wigierskich 1892, niemiec
kich 782, rasem 3424 sztuk. Targ był hardzo Uchy. Płacono ga
licyjskie woły lichsze od 26—26-60, lep*je 27—27.50, dwie partje 
ciężkich wołów najlepszych 1300 cetnarów para po 28 z?., wę
gierskie 25 -50—28-50 zł. Eozsprzedan.i zostało wszystko. Jeżelihy 
na przyszły tydzień i s ik u  tyle wołów przyzzłe, to spodziewać zię 
n.oinr,, ie  ci na jetze** spadnie. Spodzi wara się, i*  p„ takim tar
gu tyle wołów niedopfdzą..

j  KrtytwUrcnous*, Cafó BtierL.Sk, Łeopoldstadt. 
K r a k ó w  16 lutego, -Przy cokolwiek większym oowozi" , a 

i  zmme-.Jonej chęci kopna n« o-tatnim Urgu kl-parzkim couy pra- 
• wie wBwysttr-n produktów pon wnego doznały spadku, lub też z 
‘ trudnością nawet najl«pe o gatnuki zaledwo utrzymałjr się przy 
! eonach u .  ostatnim targu praMykowaujch.

ńacono za pszenice czerwoną 170 funt. 7 90 —S-59, białą 
od 8-25 do 9, żółti, od 7-25—8 —, żyto piękne nowe 160 funt. od 
6-20 do 6-60, żyto podolskie od 6-— do 6-20, jęczmień dla bro
warów 140 ft. od 5 50 do 6, jęczmień na paszę od rf. 5 do 5 30, 
owies 100 ft. od 4 25—4-50 fasole 180 ft. 10-50—12, koniczynę 
czerwon«"202 ft. od zł. 4 2 -5 0  białą od 50 do 63 zł., gro-:h 201 
ft. od rł. "8-75—9-2.5, rzepak 171 ft. od 10 25 do 10 75, rzepik 150 
ft, od 9—9-25, knkurudzę 92 ft. 6—6-50 zł

Wz e i w J  - Bplrj I IMS l eM— i im ■ U aelasza  notuje 
zpuytwa raSnowasy 36 zh-. —  c t , spirytna rafinowany z nnjtam 
87 złr. 60 c\ za 100 litrów i 100 Trallesow,

R a c h  p a ń s t w a .
W niosek fiep. C*ajko< ,kiOff0 j t0Wttrzri2 

atawiony onegaaj w Izbie pozeistioj, opiowa.
. .I ,b *  lo c h c e  u c h w J ie :  Wiywa aię rząd , aby  zie 

po it trat o budow ę d ru g orzęd n y ch  Upij k o le i żel. o s z e 
ro k ich  torach  w ozęści G a lŁ jl ,  pozb az  l3n8- W9ZeIkioh 
środ k ów  Ł o m u n ik żo y jły cb  le*^ąoe) ■ » p ó Ł w o n y m  wjc h o
dzie Galicji m iędzy L w ow orr a Urodami i bu dow aćar.s& .  .o  i,b; r „

" ' " " P  *• ' 5 , S  U *  p" “ ”bnaj, lub też prznz udŁieleui« P° 1^ ,a i,*C8j
procent- er-z *by odnośne przedłożenie wniósł ,ak

Wniosek ten podpisało 38 ^oputj WaTj- i j  Lm
lćo stę m- posiedzen ie  we środę d « ia  7 bm
N om igja  re form a podatk ow ej JłC> - K om itet

pu nkt w n iosk ów  kom ite  u, tem brzm ieniu  ^ K o m ite t
uznaje konieczność zaprowadzenia P° a _ i ’ -j' 
i dochodewego obok zarobkow ego; wpi aar. mn Q 
on ótn( obazy  przeciw projektowi : ® datek t 
datKu zarobrow ym , mniema jedoaa, i* f  
może służyć za podstawę obrad. . .

Ze sprawozdania komisji buflż*toW#l *z ^ 10 7^  na
wanycl o itwarciu k-edy^u specjelnego ne r. 
budowę kolęi żelaznych i o użyciu kredytu 1 d 
go przyzwolonego na ten nam cel w r. j *’

O s t a t n i e  w i a d o m o ś c i .
W skutek ooi-az liczniejszych skarg ni kolej A l

brechta —  spowodoWunycL głównie redukcją persona- 
lu —  zesłał mini ter handlu komisję dv % badania sta. 
nu tej linji. Delegowanym jest aomiuarz gen, inspe
kcji p. Braudner. Ze strony dyrekcji ruchu towarsy- 
"zyó będzie tej komisji p. Kiojowski, który jako g łó
wny autor dzisiejszego rozitroju, nie najlepszem bę 
dzie źródłem informacyjaem dla p. Biandnera. Spo
dziewam y s ę przeto, że komisa.-z inspekcji nie będzie 
patrzył na rzeczy przez okulary p. Kłosowrkiego, ale 
będzie się wprost informował u urzędników dyrekoji i 
szefów stacy jn ych , których obowiązkiem jest, bez 0- 
gródki i bea obawy całą prawdę wyświecić.

Przedwczorajsze ogólne zgromadzenie ukcjonarju- 
szów kolei areyka. Albrechta odroczyło się na wnic 
sek akcjonariusza frankfurckiego Loeweuika, na pięć 
tygodni i wybrało komitet złożony z siedmiu człon
ków w calu rozpatrzenia sję w sprawozoani 1 z czyn- 
nuśoi i we wnioskach Rady zawiadowczej, która w 
tym względzie nr najbliższem ogólnem zgromadzeniu 
rdn sp zwę. Wnioski Rady zawiadowczej streszcza
ją się w redukcji kapitału zakładowego o 3 mi- 
ljony akcyj i o i*/2 miljony prioritetów, w wypu
szczeniu 6 miljonów pożyczki priontotowei, przyno
szącej procent w złocie, z Rtórej naprzód tna oyć 
wydanych 4 miljuny, a reszta dopiero po zatwierdze
niu nowego zgromadzenia ogólnego a to na pokrycie 
długów bieżących w ilości 2,282^300 guld. Żywe roz 
pra^y wyważały sir z powodu zgłoszenia pretensji 
towarzystw, przy likwidacji ogólnego banku austria
ckiego; w rozpiawach tycb biali udział akcjonariusze: 
Lówenik, dr Stirn >r, dr Mandl, w końcu Stirner (re
prezentant grupy Erlangera) wnids:1 do protokółu swój 
wniosek, aby sic sgiosić z żądaniami Towarzystwa. 
Do komitetu ślećcz-igo wybrani: Lowenik i Kanbeim’ 
z Frankfurtu, tuazież Duniecki

O przesilenia węgierskiemj pisze wiedeński ko* 
respondent. Czarni: „Konstytucjonalizm i parłam snta-
ryzm węgurnk * osobie N. Pana naj wy trwalszego 
znajduie oorońcę. Osoby bardzo dobrze poinformowa
ne zapewniają, że N. F-o nif widzi powodu usti.pie
nia jahinetu p tritto - Ghyozy, skoro tenże uir rkai 
tak pokaźną więkssość prty zamknięciu jeneralnej 
dyskusji budżetowej. Monarcha dotąd stanowczo wrbra- 
nii 8’ p przyjąć dymisji obecnego gabinetu węgierskie- 
go. N. Pan nie pojedzie de Pesztu, nie widząc w tej 
chwili potrzeby interwencji oeob stej, skoro większość 
parlamentarna stanęła po stronie rzsdu. GdyDj zie 
rzoczj zmieniły, gdyby mna ob.awiła się konstelacja 
stronnictw i głosów » I*bif., N. Pa- ęotów uwzglę- 
dnić takową. Przyjazd p. Tiszy do Wiednia me zmie
ni zapatrywań N. Pana. Wejście jegojdo »abineji 
zależy «d pytan.a, <£y on zechce zastósować się do 
obecnego pi »gi ami. Tisza Koloman zap? v ne me zgo- 
dai się na ten warunek. Podług den ejszycb featem 
wiadomość. — w tej chwili pewnych — gabiuet łłit- 
to Ghycay Bartal pozostanie w każdym razie jeraese 
u steru, dopóki nie utraci większości. Tak to co dzień 
biuletyn się zmienia.11

Presse dono.i w tym p rzed m iecie  dn. 15. b„ in .: 
„Kułomne Tisza przybył dzisiaj do Wiednia i konfe 
•ował jedną godzinę z ministrem Bitto. Rezultat tej 
konferencji, którs dotyczyła kilku punktów progiamu 
Tiszy, będzie decydującym na dalszy tok rokowań 
względem utworzenia nowej partjl nt Węgrzech, któ
rej wypasem bęóz’ b nowy gabinet. Wieczorem Tisza 
i B-tto udali się społem na przedstawenie balletu w 
operze11. Oryginalny sposób wyrażenia jednozgodności 
zapatrywań. —  Tisza był na audjencji u cesarza one-
&dai* .Donieśliśmy wczoraj o postawieniu sędziom pray- 
sięgłym 10 w sprawie Ofsnheima, pocznm pro
kurator hr. Lamesan rospocząl swój wj wód ostate
czny. Oświadczył on trj bunałowi, że będzie mówii 
około 5 godzin. O początku wywodu następujący nad
szedł a Wiednia telegraip :

„Znaczenie niniejszego wypadku prseścige daleko 
miarę wszystkich dotąd znanych wypadków tego ro 
dzaju. Znaczenie jego leży priedew»vstkiam - osobie 
oskarżonego, następnie w rzeczy o którą chodzi Hy«f 
nakazane koniecznością w państwie oparłem nr pra
wie, strwić oska-żonego przed sąi.. Tu zasadr przy
chodzi do rozstrzygnięcia. Lud ni«cb wyda wyrok, czy 
prokurator-ja państwa , pojmując co jest dozwolone, 
pozoatała w tyle za duchem czasu. Następn,fl proku 
iator zbi/a zaraut nienawiśoi, wskaiująe kilkoletnie 
walki węd-sy rządnm a jlnym dyrektorem Ofenbei- 
mem. Rząd państwa dobrze urządzonego był obowią- 
n.nyuf zjeduaC sobie powago i dowieść , że w obliczu 
pr. wa wszyscy są równi. Czy minister handlu Ban- 
hans, będąc przesłuchywany, okasał się nienawistnym V 
day dwroinie, nie arobiono przeciwnego spostraeże- 
nia, że wrząca nienawiść tego człowieka przez usta 
swego obrońcy prawnego rzuciła się z całą zaciekło

ścią śmiało wystrzelonego oszczerstwa przeciw ezL i- 
kowi rządu, który tylko obowiązku swego dopetn:<*> '? 
iakkelwiek wiele dało siY tu słyszeć głosói ni* u 
słyszeliśmy dotąd jednego ważnego głouu, to jV. ►, ył. - 
su sumienia. Prokurator objaśnia następnie er.; cRu- 
nomicinegc rozkwitu i zaprzecza, aby istota atuwa- 
rzyszenia tylko na takiej moralnie potępionej podsta
wie mogła być wzniesioną. Co się tyczy świadków, 
naduLuaia p^okurato’-, że widu zwolenników oskarżone
go dostarczyło smutnego świadectwa zepsucia utasnego 
sumienia. Prokuiator rozbiera pojęoie oszusta ,  i na
stępnie przecLodzi do rozbioru czynnośo., która zosta 
ły udowodnione w postępowaniu dowodowem.

T e l e g r a m y  D i l e r n f h s  P a 3 i k  l e g o .

B n d a - P e s z t  17. lutego. Oświadczenia 
, Tiszy na audjencji zniewoliły cesarza do polH.ce- 
( nia, aby prowaazono dalej rokowania w celu 

ziarna obu wielkich partii na W eg-zech. Pośre
dnictwo w  tem przyjął Bitio.

J B r u k ^ e l a  17? lutego. W senacie na in
terpelację odpowiedział minister spraw zagra
nicznych: W sprawie petersburskiej między
narodowej konferencji (o zmianę ustaw wojen
nych) rząd belgijski nie zajął jeszcze dostate
cznego stanowiska, aby m ógł oświad.-zyć się 
stanowczo co do udziału swojego. Ośw’ uiczenia 
takie m ogłyby zresztą przynieść także szkodę 
w toku będącym roKOwaniom.

W iedeń , 4. 17 lnteo-0 , lt 45 rsirł.ł m____ 1 P 1 km. k/ilni tTm4.ki:je Franco Anstr.-B 
Kredytowa. .
Anglo-> nstr.-B 
nnlons5*okn .

5050 
221 75 
137 75 
103-75

Akcje kolei KaroU-Lrri. at,4 —  
,  ,  Potndniowei 133 50

Baabcnk . . .   -__
Yereuiebauk . . . .  — __

Usposobienie: stałe.

T ‘ l e ^ r e f o w w m e  » ir 4 e « ie * « t i  te .
W i e A e U i ,  i .  16 lutego, 2 e<>4». ^  '

Akcji. Ban .u Frn -Auatr 
» WW- t - ed . ,
■ Ani*1. Anstr. R. .
s Kwujakowego B. . 
s Kolei R ar.-Łodw.
> ■ Północnej .
s s Siedmiogi.
» • P-dtidniow,
• « Al.Sldakiej
• s Elżbiety
» s Łw.-Ceern.
• * Wĵ -. Pćln,
s Wreinilłi^li

51 — 
207-75 
187 •— 
lu3 50 
233 25 
195-25

Wiener Ban-Oesellscliati 
,  Unąar. Ostb.inn 

Balic. Indcmnisaojc 
1864 Losy . . . .  
Fra-iee-F. ang-Bank 
Verkehrsbank-Actieu 
Turecaie Bosy . . .
But hanu - Antien
Staatebabu ,  . . .
Bankveiai ,
Wiener bauver sir . - 
Rypotl..-Ren ten bant. 
Rosyjskie Brnknety • -

133 —
126 —
18ć 50 
143 — 
l l£  50 

• 35-60 ...

.  Oalicyjstae 1 0 6 -2 5  * b»nl
Paryi, renta 64 50 U,Jbardy 29 81*** '' ~

■ W-'W 16 lutego.
Jed, dlag pabst. w bankn. 70 90 

> > « .  srebrne 70-80
Losy peżycsW a r, 1«60 112 5f‘
Akcje Bankn wiedeńsk. 961 —
Akcje Banku kreaytow. 220 —

- ordyn 
Rtebre . . 
łhapeleonder
Dukat i*,es. men. 
1O0  Reiuhsmark

34 75 
L2- 
b .  JO 

140-50 
60 —  
90 — 
H. 40 
16 50 

286 — 
1 4 4 -  
2r - -

1-64

525-—
ba-90

163t*5

11130 
105-60 

8<M 
5-A 

I ii

Przyjoohali do Lwowa od 16 no 17. lut g0.
HO c l  Z o r t a .  Re. H Lahomirss.' z Bakońc e O h» 

Llppe, Prus, J hr, Mędński z Partyna, W. Dąbsl-i z Wojni :za* 
W. Przybysł' wski a Czortowiec, H. Bzeliski z Kozouy, W  To* 
„zyski i Posteczony, J. Vivien z Puznanki, J. Zabiel sa. a 
iuiowa.

H o l e l  E u r o p e j ą k l .  3. hr. de la Scala z Łi.ilijy, A. 
Biei adecki z Jasia, K. Berchard z Saczerca, J Wede s W iszji, 
Nowakowsai z Żółkwi,

W  V akrze hr. Śkarbka.
W śiodę dnia 17. lutego 187Ś 

Pod artystycznam kierownictwem Bolesława Ladnov< skiegr 
Pierwszy raz:

P  B  O  P  l  B  Ł  I  C  O  B O S O
ObraaeK z życia w S aktach przez Hen-yka hr. Łęczyńskiego. 

O s o b y :
P. Linko'iskiRwiryu Nurski 

Karolina, jego żona
Józef' óziec Ńurskich
Zdzisław Otocki, )
August L ersai, )
Sportmenski, ) . . .
Potulski, ) ̂ ,‘ 8,,’dz,
Gwałcieki, )
Szkolarski, )
Amorski, nauoeyciel Józefa 
Filip, służący Nurskicli .
Łapicki, ekonom .
Pisarz prowentowy . _____

Rzecz dsieje się na wsi w domu JJyrskic.fi,' 
Keżyaflr p. Fiszer.

Pb' Linki n ss 
Pni Woleńska.j 
Pni Zimaicr.
P. Woleśski.
P. Zboiżshi 
P. Kwieciński. 
P. Z aae j. >i.
P. Hubert.
P- Konarski.
P. Fiszer.
P Dwerski.
P Gala- i ,  i as. 
P • Skalski,

Sue m a  ś y d a  w  k a r c z m i e
Operetka przez Baptystę z mnzyką Franc. SłomUjwsaizyo. 

(Nadesłane.)
Zwracamy uwag? na ogłoszenie o iu iw ia r ce  OlimtUM 

ftToyal . którą zalecają liczne świade-twa z wislu t,̂  » która i 
w tym roku znacznie jest ulepszoną. 2325

Slcpodactwo, prze ui »ł 1 handel.
a 1 • i ___ A O « rtn/-i ł Tt !G a l i c j j e k i  Z a k ł a d  k r e d j t o w y  w ł o ś c i a ń s k i .

z d. 31. stycznia 1875. A k t y w a .  Stan kasy centralnej 
191.269 80, stan kas po wiatowych 59 204 98, pożyr *'5 udzielone 
U822-47, salda rachunków bieżących 1,627 239 25, raren 

*1679.556 30, — P a s y w a .  W p:sowe w 1875 r. 261— , udziały

N»
jc iw ""  . P9ti; ezbak^ .  

dz’'e w roku bieżącym 4,217.000 zł. PouieW! - 1  ̂ .
ty przyzwolonej w roku zeszłym na budowę t-el dr 5_ 
żelaza, , p«BOatała jeszcze znaczna część, prtiet° P1 
jiCnnie komisja budżetowa przyzwolenie tylko tfwo j
3,900.000 ał.

Wszistttm cierpiącym zapewnia zdrowie i siły baz lekarstw i tosztiw przez leczenie za pomocą Botarmo witmieoita

w Ł ® j t « e *  t Ł m i  1 B a j n ^ y
Od kat 28 *" t ^ L  O  Ft d  J  W B .

mi bez raedyi.yn,' j k o " t /  * ***"*• słabość tej przyjemnej po trawi- sdrowia, i sprawdza się tak samo n dorosłych jak i *
rsk i organów odde w**^atkich cierpieniach żołądka, nerwów, płuc, watrob*, gruczołów, błony sinzo-ej, pę. herrt,

!

%'Ą

z Izby handlowej, 
dnia 16. lutego.

L  A k c j e  a a  i i l u k ę .  
i gaL Kar.-Ladw. po 200 ał.

Lwow.-CMrn. po łOO et. . 
l HIp. gal. po 800 zl, . . 

U ltj BMt. IB 100 at.
. krad. galio. »®/n w. a. .  „ 
■y • w * • •

Jl ft R * *
ku Hlpotofceos. galic. 8%  .
c. Wakł. kred. włość. &/0 . 

[6łnogu rplu. kred. sakł. dla 
Chd. I 8%  lo .. w 16 lat.

r  m  1 0 6  a t .
Jemntaaoyjni •aUcyjakie . .

” k°*"" •- miasta Krakfl^j. -
t , Btanisła-Snni . .

n .  H e n e t y -  t helsodsnkl . . • . . cesarski
* »n[■m̂ eul mosklnnkl . • • 

11 esUtWkk* — ebray
■ papierowy • Ile bUety Sm , . . . .

W le d e A , 1S. lutego. 
>ata4n. Sług pahst. buk. , 

r ,  .  .  .  srebr. .
Dbllg tslem ii. Niż. Austrjl 

.  .  oseskie . .. . WMfrnkie .
• ■ gwieyjskie .
.  ,  bukowińskie

, w » .  Li lut .gr.wulenka poSyeaka kolej. 
(Po IM  fraJtów] u o  ił. . 

, ,  Łlsty issi iwm.naród. Usty . . . >«d«eHskla. . . . . . .
• taki. krsd. wtoSe,

 Wkłe Usty. . .
; j g y n kredyt, aasbr. "• • M l *  M sL

| tądzJe nłieą

335 50 
144 -

833 60 
1 «  -
834 —

-i 36 
78 60 
86 30 
90 60
90 -

86 70 
.»  SS
88 70
89 90 
n  76

60 75 90 -

85 90

18 -  
ir 75

85 30 
89 60 
10 15 
16 f 0

6 11 
* 36
3 SI
0 ot
1 70 
l  ft 
5 64

10?

6 13 
6 19 
6 4 . 
8 98
1 09 
1 53 
1 88

106 -

ta 96
76 90

70 a5

a ?
80 -  
85
SS 60 
Tl tO

79 15
85 *0
83 -  
76 80

#7 70 97 40

M  M

"V tO 
100 -  ss n
97 W

M  76 
76 -  86 60 
99 —  
88 (0  
98 60 

IST 69

p«zy«zfcf !■•- f
Lo* połr h  '•rokn

z r u i8*® •’ -I'% k , » poi. anstr- pań. r. 1M0 jŁ*4*"/ poijoakl a roku 1864 . -
» prem. poiyoiki węg. .
w Oosuorwkta . .  . • .
" .............w aaglugi na j>anaj n ,

k a Jęcia ftaln,
• £«• -

* br. "t-O eooZ  . |
,  ml&sta Body . . .  *
„ 1 .leela W lndi.ohgrłti *
.  hr. W -ld * tM  .  . . .  ;
. nr. hoglerieh . . .KIOD  .................
„ tureckie 100 franków .
I k d e  k a p k o  1 n r a a ie ,

« Ł l >  nand. at itrjae. . . 
Zakład- kreaytow«g. . . . .  
Żegl 1*1 parowe) na Bui aju . , 
Zr bu północnej Fe"1ynaudi .

.  rządowej fr. a. . . . .
,  aaohodnle) e. K ib ie ty . ,
.  Południowi . . . .
.  OaHey . i  tu . . . .
.  Oaerniotrlecklei . . . .
> Albeeehte
• wąg. półn.-wicbodniej.
.  U  BadoUa W " ałr. ar.
.  altóldik^-l, au-autKIej . .
.  Koaay ko^Bugumll .
.  SledsnógrodM M . . .r  ̂ rłss śeMoj . . . , e •
n " ■ * ‘ ! *1
m pAwll. e -

_ »  P— luika-Józeta . .  .
■•aku " f 1- - — * -]-T*-*Tg- . ,auu ™  im «  I . .  ł

j J g d S g o o g ó t a e r i .  -

gaJlcyjaklugo
1 mmm. * m\

W  hO M 86«< 86

878 -T106 MUS116 -Ul -  
81 10 
u -

166 75 
94 60 
33 50 
86 60 
86  -  
26 50 
26 -  11 - ai -  
18 76 
18 Tfi 
61 -

W8t - 
886 -449 -  

1948 
237 -  
.64 50ua -
8 4  -
U8 09 73 01 Uft -  
148 -m -

189 -  
68 50 

160 — UO »  
187 f i  18 —
208 -  M — W —

Hlpotooinego 
wl«4e6ekłeco dla obrotu*»o**w

.  SM O )! »wl« ikowego 
» w  obrotu ogólnego .

B W * * *  n l w w s a s i i t t i e ,
Aelel N ad ta lM iw fa k ie

n V '•asycke-begumnakfe]
,, "caai .  wet Bltbloty ś f '  Ia'

(ar. eruak. in o ^ r .) .  . ‘  
■*>u,a e i at™ IM S-. .

.  ,u.a*i"Qwa Bil SM f r . .
lm la , s  roku '* * r ,

.  poh Je owa St. h«e ft
Bony 1815 1876 *•/. , 
rółn e. Perć. IM  M i, t ‘ 

l .  .  In0 ałr. w a!J .  -  wsrebrs. Ą
K.nhnduka -eWka Ca 100 
Ar. SI br. m® ałr- W-a. , 

,  połudn. półut nlero- a*
’10V ałr. w a. . . . . .
S-I* w arebrae.......................

.  gał. K a..-L U 0 JM d. w .,.
w grobr. 6°/o **  1®8 - - * 
Hmisja IIR* ■ ■ • ■ 
Lu .wsk^O cem  awiec t  ,  

'  w J r ^ w a r e b ,  n/n ia  100)
Bmbrt. tok - 8 7 .  . . 

.  niBÓtulogr,. SCO w r- w. a. .
„ ka. Bndolfa *#> su - w. a.

-  ant Se6% ** -
U północ.Hiaeska po 100 itr.

(sra i  6°,o aŁ Iw* ■ 
Tewsra. pragaklf p i-if*M,nw*  

ael pe ISI d r . • ■ • • •
W a l n i  y. 

meani ,̂  ..............
■ dukat na wagę • . . 

_  a .  obrącakowy .•b*  ...................Buwęraą- lak.................
W ” Ż1 y  ■oakłewskla . . .P f f 1 *. * * • • ł S I ę » T̂Gftrc, KpOUT
Fiukli b • ! aaeowo . . . .

________

1 tsóa.lo

63 96
36 7>
91 :.o

7S 
36 & 
91

97 95 
4 ~

26 75
83 -

94 95 
99 Ift

109 ~

99 96 
106 60

93 n
95

143 l»  
139 - 
10f> 7o 
214
96 -  
91 76

1 «  SO

91 60 91 —

56 60 96

10. 95 100 75

79 1J 

78 a„
70 -  
86 90

93 - 91 60

76 - 76 —

6 9 . & 14

8 M 
U 98

1 s -
i*

=

MS 76 m  6&
—  _i 1 ft«

Łfttów O IMją * '  1 gWOUIOL, UlOUQlClj, IllUóIltt )AtvU puiŁAllU Ulł U'iHl-1 TV I ar B piOHLi UAWACe
profesora Dr, Wnrza, p*-u Fere^-a p ^ f.C.̂ *̂ lJ‘ UmC'̂ or<5b, kt4r* **ł8i medycynio wyle.-zyć sin nie ndało, uomiędu; k‘ óremi świadoetWD 
land, Dr. Campbell, profesor!. Di. Dedś, Di s mb ‘wersyioc.n v» Marburg, rad«y medycznego Dy. AngeUtein, Dr. Rnhore
które aa żądanie franco się prsesyta arabiny Castiestnart, ma.grab.ny de Brehan i innych wyroko położonych osób

. . .  j  " t ó  f  t
s ..r , . .  , 7  c ,  a w M s . .  ,d ó n s .s s s z .
się tym nieocenionym środkiem pray Kapalenis-.h^trHrdła i słabościach piersiowych, ale także w suchotach piersiowych i gamianyeL.

, . , ,Knd. W ur-w ,’ radoa medyesny i wielu T.owaręystw'naukowych.
W i e « h ‘ ster,  Anglis, o. grudnia iska doskonała Rerales ńśre nstnęła długoletnie cierp łem  bransine, ner

wowe i wodną puchlinę. Jako świadek naoczny moeę ,ią c całeg0 serca poieui Jan** hcho .land "hitnrg 96 Regmt.
Doświadczenie rad-y tajnego sanitarnej gał” i pana angeistt in. Berlin 6. mąia 1856. łśogi powtórnie zaświadesyć sod 

każdym względem o dobrych skutkach Recalesciśre do Bar-y. Dr. Anwe l s t e i n , tajny radca sanitaruv
f l e - f y n k a t  N r, 7 B » d l .  Ooergimpern, ‘ i. kwietnia 1872. Mój pacjeK, który od 8 tygodni na chronKzne v.ai.aie- 

nie płuc cierpi, i śadną z potraw przyjąć nie mógł, wy«drowmł zupełnie w sh-tek używania pańskiej^ ReTalesciire du Rar»v

M on  to  na, lstrja. Skutk- B-evalesciire dn Barry są b.-ć i- dobre. Fgrg. Clansberg«r,, \™kMzr^ H a <̂ r* '
Nr. 80416. P. F. W. Beneke, .wyc-WjW profesor medycyny na uniwersytecie Marborg, w BerBń?Wm Tygodnika

poświęconym klinice, -  8. kwietnia 1872 Nie zapomnę nigdy, że utrzymanie jidnego z mo-ch daieci przy rdrow;a aawdi ii cum  R i- 
alenctó Arabica. Dziecię cierpi Uo w 4 miesiąca n» zupełne wycieńczenie i ciągi, womny, które to słabości wsayątkim kekantwom 

arąr-łj. R«va'esciire w «  tyg-dn.ach zwróciła mu zdrowie.
Nr. 64210 Margrabin, Brehan w y r w a ła  Reyalesciśr. we 7letmej słshoam , bezsenności, arreuia na wse/stkich c r ł ,, .-  

lacb, wycieńczeniu i hypcchondrji. . m i . . .
Nr. 79810 fónw, .  Dusseldorfu, od dtugnJetoege bota głowy \ wymiotow
Nr. 75377. Florjan Kriller, k. administrator, woj-kowy w Wielkim r * r ,  dayme, 

oskrzeli piersiowy :h,' zawrotu gł my i ciśnienia pfersB
Nr. 76970. Pana Gabriela Teachnar, słnohaesa wyższej szkoły handlowej w Wieunin, ■« słabości piersiowej i sła

bości nerwowej. .
Nr. 65715. P m  i, ue Montlouis ■ niestrrwneśei, bezsenności i wyci.ńcsenia 
Nr. 75928. Barona Sigmo a lO-letu-ogo nbwwładnienia w rękach i nogach.

.Keralesciśre

WaradayaiD, wyiecaony eostat w snsbot, katara

12 funtów 20 złr.,
bliezkach n< 12 fi   (      , _____________ _
na 288 filiżanek 20 ałr., na 57 i  filiżanek 36 zfr. G ł ó w n y  skład w Wi«dB«n ' Barry  du Ba r r y  & Comp.  Wa 1 If i s o t  g a i s e ,  
jako też wszędzie w porządny ch aptekach i sklepach korzennych. Skład wiedeński wysyła też , Re v t - l e s o i ó r e “ swoją aa przekąs * 
lub pobraniem po iziowem

Ajencjo: w BIAŁEJ: u artekam* Alojzeg" Beieherta i Eryka Kelera apt. pod Lwem; w BOCHNI: n I. E. Bulilewicsa 
w BRODACH: u G. Grttnspanna; w OZERNIoWCtaCH Ignacego Hchnir-ha w DROHOBYC/JJ: q L-dwiki Do b rwy niecki eg. 
w KuŁOkrwi u J- Sidorowioza; w . LWOWIE; u p ’ otrt Mikolairh-, aptekarza, I-«op Jda Rotlendera, Kygmunta Rp-kefa, apieLfi -» 
F, W. Królikowskiec*i, Jakóba Boisera, Karola Schubutha i Juliusza Beirsa; w r>ESZCIE: u Józefa y Tórttk aotekerz-; w PR/ 
D88 - u iMzefif Pttrsta; w PRZEMY^ILU n Edwarda Ma :halskiego; w ŁAE8Z0W1E". n J, Sol aittera ft Gonap • w ś"!a S IM J  
WOWIE: u Ferdynanda Stecber: ; w TARNOPOLU: n A- Mo-awa.aa i Fr. A. Suchelta, apteka obwodowa w TARNOW IE: u J. 
Teaosyna, antekarM. pod Anioł :m i W. T. 4 Wielogerfkisgo.



HZrENNIK POLSKI.

Podziękowanie.
Ustępując dobrowolnie 7. posady 

inspicjenta kolei Czerniowieckiej 
w Ickanach, z powodu nuraidacji 
mojej na inżyniera miejskiego w 
Stryju, doznałem dnia 4. b. m. w 
chwili wyjazdu mego od W W PP. 
ks. Justyanowicza, hr. Lasockiego, 
Gartnera, Matkowskiego. Rei ma, 
Pawlika, Terleckiego, Niwerskiego, 
Soewiego, Ozerkawskiego, Lichten- 
bergera, Reezuskiego, Kłodzińskie
go, Bergera, Leglera Olewińskiego 
i wielu innych panów, tak zaszczy
tnego dowodu życzliwości, iz idąc 
za popędem uczuć moich, składam 
niniejszem Wam cm Panowie, naj
serdeczniejsze podziękowanie za za
szczyt niezasłużony, za łaskawą ży
czliwość Waszą, której wspomnie
nie zostanie dia mnie na zawsze 
drogiem.

W ypełniając miły ten dla serca 
mego obowiązek, proszę Was, b y 
ście raczy] i zachować mnie i nadal 
w  swej pamięci. 2361 i—i

Stryj, dnia 10. lutego 1875.

W ładysłatv Postępski.

W S T * l y w a m  p .  H e n r ]  kn O.... 
»  w  „  u d d i i i i i c  d ln p .ii  t m -  

c x » n e K «  p r z e i e m n k e  ■* p .  C z . . . .  s  
ju k  u » j k r 6 M  m  .-zadie.
2362 1— 1 rs <> w  i c k  st.

Dalszy ciąg składek na pogo
rzelców miasta Leżajska.

Za pośrednictwem Awietnyeh c. k. Sta
rostw : Z urzędu parafialnego Kaczarowice
1 złr. 5 cnt., Horodenka II złr , Lityn na po
gorzelców 1 złr. 7'2 cn t, na cerkiew miejsco
wą 2 złr., z Magistratu król. miasta Lwowa 
29 złr. 90 cnt. Urzeda gmin wiejskich: Iloro- 
ianka 6 zł., Wierzbijówka 5 sł., Haczów 3 zł., 
Rejtarowice 2 złr. 20 cnt. w. a.

Z p o d z ię k ą

2303 l —l K o m it e t .

Towarowy i magazynowy oddział
c. k. uprzyw w i e d e ń s k i e g o  f t e n U n  l i e n d l o w e g o  d l a  p r o d n k i ń w  

i  t o v a r 6 n '  w W l e d n l n  (II. Franzensbriickenstrasse Nr. 17),
sprawuje w sposób komisowy sprzodaz wszystkich produktów krajowych
Odd-.ał ten jest w możności przez swoje rozlegle stosunki, przy prędkim obrocie, 
najlepsze ceny osiągnąć. Przyjmuje w swojem nader korzystni? położonem entrepots 
towary na skład, i ndziela zaliczki na podstawie natychmiastowych oszacowań pod 
najlepszemi warunkami.

Przedewszystkiem zaprasza l i c z n y c h  p r o d u c e n t ó w  “ p  Iry lllS ll .lo 
ndz.elań konsygna-yj. 2214 8— 10

f f

Weksle z podpisem moim, 
gdyby sie okazały, za fałszy
we uznane będą, gdyż ja ża
dnych weksL nie wystawiałem, 
ani też płacić nie będę.

i
2367
1— 1

Do sprzedania we LWOWIE

C ir o n ta  ='
mające dwa fronta, po zł. 7 sag. 
Bliższa w iadomośó u Jana Kleina.

eprezentując H a n d e l  N a sion  
K r fn r fs k le li  i  K a r to f l i  s ła 
w n e g o  ,A . B us ‘ upraszam o 
wczesne zamówienia. Geny we

dług katalogów Erfurtskich. Za
mówienia Zboża i Herbaty Kara
wanowej uskuteczniam jak najko
rzystniej. 2366 1 — 0

Z b a r a ż u .Malaja w

Kilkanaście kuf
lagrowych lub wodczanych

dostać można w krótkim czasie i
W I A D E R  P I W N Y C H ,

aa umiarkowaną i<rrn* k « i —i

f  Jarosławin u Józefa AfiasMiego.

B r . F a t t h o n a  I

Wata gośćcowa
uśmierza natychmiast i <ec*y szybko 1 — 8

gościec i reumatyzm
wszelkiego rodzaju, a to- bole w twarzy, pieni, 
szyi i zębach, rwanie w głowie, rękach, kola 
nie i członkach, w krzyćarh i biodrach.

Cena pakietu całego 70 ct., pół pakietu 40 ct. 
We LW OW IE do nabycia w aptece pod 

gSrebrnym Orłem* Zygmunta Buck sra.

L. 34.624 1874. 2363 1 - 3

Dzierżawa.
MagiatrSC król. stołecznego miasta 

Lwcwa podaje do powszechnej wiado
me ści, ie  cel im wydzierżawienia dóbr 
„ w s c h o d n i a  e z ę M  P n ia t y  a a “  
w starostwie Przemyślaiskiem położo
nych, do fundacji s. p. Stanijława Go
siewskiego należących, na sześć ('ó) po 
sobie natępującycL, od dnia 1. kwie
tnia 1875 liczyć się mających lat, pu
bliczna licytacja za pomocą pisemnych 
ofert na d n i a  lO .  m a r e n  1 8 7 5  
o godzinie 10 tej przed południem w 
I. biurze Magistratu, przeprowadzoną 
będzie.

Dobra te zawierają obszaru 132 
moig. 6 IU] sążni i wydzierżawiają się 
z prawem propinacji i jeaną karczmą; 
na opał wyznacza fundacja ośm sągów 
twardego drzewa.

Cenę wywołania ustanawia się na 
sumę 600 zł. w. a. rocznego czynszu 
dzierżawnego.

Do wyż wymienionego obszaru 
gruntu dodaje sie 50 morgów w y rę  
banego lasu, »  eo roku przydanem 
bodzie 25 morgów takiego porębowi- 
rika —  za które dzierżawca, oprócz 
ofiarowanego czynszu rocznego P° 
3 zł. w. a. za każdy dodany mu morg 
tytułem rocznego czynszu dopłacać 
winien będzie.

Oferty mają być zaopatrzone w 
wadjum wynoszące 10 pruc«nt ofiaro
wanego rocznego czynszu dzierżawnego.

Warunki licytacji przejrzeć można 
w  poauoniouem biurze w g od z in a ch  
u rzęd ow y ch .

L w ó w ,  7. lutego 1875.

Złość,
nienawiść,

prywata
są źródła, ■ których, jak się O U oblŻC te 
„  B e r l i n i e  przekonałem, powstają nie
słuszne zarzuty przeciw systemowi li' zbo- 
wbiiiu, opartemu na umiejętnych kombina
cjach, jako też przeciw osobie p r o f e s o 
r a  m a t e m a t y k i  H .  v . O r l ię A  w  
B e r l i n i e ,  W l l h e l m z t r a s s e  1 2 5 .

Najlepszym dowodem
rzetelności tego systemu są prawdziwie 

wielkie

w y g r a n e  T e r n a
które ciągle za pomocą instrukcji tego pana 
wychodzą, a które w jego pracowni oglą
dałem w listach i podziękowaniach.

I ja takie należę do szczęśliwych, gdyż 
wygrałem

B H  z n a c z n e  T e r n o . H
« r i e deA.  Edwaru T j.  ist

2327 I —2 inżynier
Z a p y t a n i a  celem otrzymania

je doświadczonej instrukcji loteryjn-j.
dpowiad* p r o i e f c o r  m a tem a ty k i 

R .  t o n  O r l l ę A  w  B e r l i n i e ,  l i  II- 
h e lm r it r n g g c  1 2 5 ,  najchętniej ^

natychmiast i gratis!

S J K  K u  . m .  

$ces. król. nprzywil.

p i e r w M « J I j e d y n e j  w  A n e t r o - W n g r z e e h  i s t n i e j ą c e j  
n a  belgijski sposób ureątfmonej

fabryki lnster i szkieł do luster
ANDRZEJA ZIEGLERA SYNA

W  l e n ,  s u u d t . .  8 c h » t t c n h o f ,
poleca swój bogaty skład najbielszycb podwójnie silnych lnster, n.eobłożonych szkieł 
do wystaw 2 do 5 linij grubych szkieł do pokrycia dachów, 9 linij i 1 cal grubych 
szkieł na podługi pojedynczo silnych czysto białych i pół białych lnster, nieobłożo- 

nych szkieł dla fotogra65v i lnster żydowskich.
Takie się znajdują wszystkie sorty lustei w ramach złotych i drewnianych podług 

najnowszego fasonu w a ielkim wyborze. 2064 15—?

a\ s z e lK ie g o  r o d z a ju  w  ja k  n a j  1 e  p  s z  e j  j a k o ś c i  d o s ta r c z a  
p o  c e n a c h  n a ju m ia r k o w a ń s z j^ c h

Wrocławski Bank Komisowy,
11 r « e ł » w  (Br<! s la ti). Viii 3 .

Gramatyka francuska

Ci71D
jest do nabycia w  księgarni Czaj
kowskiego, życzący sobie posiadać 
i klucz tejże, raczą się zgłosić do 
autorki, przy ulicy Wekslarskiej 
o o d  1. 15  HI. piętro. 2312 3—o

Wieś do sprzedania.
W  powiecie Żydaczowslim . 

Ki-la od Żurawna, 2 inne od Ka
łusza, gdzie jest stacja kolei Stryj 
Staniaławów, 2 %  mili od stacji 
Bortnik! kolei Lwowsko-Ozernio- 
wieckiej, 1540 m orgów obszaru, 
w tym; roli ornej 350, lasu za- 
szauowanego 840 m orgów ; łąk, 
sianozęc i ogrodów 3 5 0  m o r g ó w ,  
jest z przyczyny działów’ z r o l 
nej ręki do n p t z e d a n i a r

Bliższej wiadomości udzieli 
Administracja dóbr w Czerteżu 
franco, poczta Ż u r a w ’ u.0 . ś7

■Pt

15

Pomiędzy licznemi ogłoszeniami, dotyczącemi szcze
gólnie zegarów i złotych towarów, wiele jest obliczonych 
na oszukanie mieszkańców prowincji. We własnym in
teresie, wystrzegać się należy kupowania zegarów, jeżeli 
firma sprzedającego ni* podaje rękojmi. U mnie kupione 
zegary i złote towary mogą byc każdego czasu, według 

upodobaniu wymienione, lub teź zwrócone; Jest to dowód największe] IWiSiaoisl.
Nie do uwierzenia, a jednak prawdziwe!

I7n i 10 7ln prawdziwy angielski srebrny cylinder, wraz z piS&ym 'ancuszkiemim W  1 \ l Z ir. z|ota itjmi, medaljonera pudełkiem kluczykiem i 5-letuią gwarancją, t i
dzież rezerw o« -m izkiełkiem. Takież same chrouo-miernicze zegarki, dokładnie
w ogniu złocone, tylko 12 złr. .lO ct. , ,

i on 7ln kosztuje praktyczny, dobry, piękny remontoar, tak zv.any cssarr i 
1 u U Ził. najlepszy ' 'yrób, jaki tylko można sobie wyobrazić; lekarzy i szan. uc o 
wni nie mogą dosyt nkenwalić się tych re^arków. Jest to dowód, że taaki wytrw y 
zegar-W nie może mylić się ani n . sekundę.

On 1t j 10 -In otrzyma: m t u i  modny zegarek wojskowy, lekki osdonny. przytrm nad-
M  13 1 10 211. -wyezaj elegancki, co jest rzeczą główną, bardzo punktualny^, scisły w

ruchu i hajecznie tani; do takiego zegarka ntrsymnjŁ.każdy imitowanyłańańcnszek m »- 
dnego fasonu, wraz z kluczykiem, pudełkiem, medaljonnm i pięcioletnim poręczeniem. 

iPulki 10 Iłih OS 7ln prawdziwy angielski ankier srebrny, sawonet, z podw ]ną kop-rtą,
ljfLlU 10 lUU u3 .11, D-jpięk. grawir., wraz z tańcuszk. z prawdziw. słot* jtalmi i poręc-
a |L,- io . prawdziwy angielski srebrny i w ognia złocony chronometr wraz * łan- 
ly liD  lu alf, cnszldera, medaljonem ze złota almi, skórzannem pudełkiem i poręczeniem. 
<1hrlVn 10 lnh 11 jlp prawdziwy angielski „Prince of Wal es* remontoar, najsRc :jszego
1 }ITu 10 1U II • lii  kalibru, z kryształowem szkłem, serkiem z n’ kln, ł prawdziwego

złota talmi; zegarki te mają przed inn-c.i tę -aletę, że mołn* je  nakręcać boi klu
czyka i do takiego zegarka otrzymuje każdy łańcuch wraz z medal, i poręci bezpłatnie 

llhrlkn 1J lnh 11 -In całkiem m słj damski zegarek, z prawdziwego srebra wyzłacany,
I j l lu  14 HU 11 alii wraz z łańcuszkiem na szyję i świadectwem poreczajzcem.
ITtrlhn 10 yln prawdziwy angielski, najdoskonalej wyzłacany w ogniu srebrny chrono- 
1 J1X0 ZlI Zlfi netr z podwójną kopertą, pięknie emaljowany, wraz z pięknym łańcuszkiem 

z prawdziwego złota talmi, medaljonem i poręczeniem.
Tł)Vn 1 othn Ifl i % 7lr P'9kny ?C,ebrny prawdziwy angielski ankier na 15 kami ni, i . az
ljlIU  10 Q J 1 , 1.11 z łańcuszkiem, medaljonem, skórzannem pndełkiem i poręczeń.

z łańcuszkiem

zdolny poszukuje kondycji, praktyczny w mi_- 
mynach romicsych.

Buższr wiadomość pod 1. 36 ulica Za- 
marstynowska we Lwowie. 2350 2—3

nr -ip srebrny remontoar, nakręcający się bez kluczyka, wrar 
Z3 Ali. i medaljonem.

złoty damski zegarek z djamentem.
prawdziwy angielski srebrny remsntoar a podwójną kopertą 
z poręczeniem i patentem.
prawdziwy złoty angielski ankier z kry«-tałnwem szkłem, 

piękny słoty remontoar ze szkłem kryształowem, 105 i 115 złr

odnawia. Ceny

T y lło  20 i
T ytko 4 0 . 5 0  i 60 Z łr .
M l o  39, 35 i 40 z łr .
T y lk o  35, 45 i  50 z łr .
T y lk o  60, 75 i 1 0 0 z łr .
Uh. IV* Ołłłl 9nn -In prawdziwy angielski chronometr z remontoarera, podwójną kopertąr y ilO  ZUU JUlI t l i .  i szkłem kryształowem.

Oprócz tego Wtzelkie gdziekolwiek i przez kogokolwiek ogłaszane zegarki t a n i e j .
Waratat do reparacyj.

Stare zegarki, często drogie pamiąti- familijne, naprawia się 
naprawę z 5-1 etui © t u  poręczeniem złr. 1*50, 3, 5 do 10.

K X i O V X  V O  W J L J B Y T
przez c. k. urząd menniczy we Wiedm a aprob iwane. , .

P i« r A c ie v l« s >  Pierścienie dla lam złr. 6 . 7. 8 , 9, 10, 12, 14, 15. —  Sygnety «nę» 1 
złr. 8 , 10, 11, 12 do 20. —  Obrączki, ślnbne złr. 5, 6 , 7. «  25,

Z ł o t e  ł a ń c u s z k i  d o  z e p t r k ó n .  Łańcuszki k-ó‘ kie z kluczykiem rfr. l&f l 
30, 35 do 80 w najrozmaitszych fasonach. —  Łańcuszki długie t gładką ** 
bianą klamerką złr. 28. 30, 36, 40, 50, 55, 60, 65, 70, 80 i'o 150. 3 5  40 45, ^0-

Z ł o t o  m o d a l j o n y  z pi swdziwemi kamień am. słr 14,16,18, 20, 22, 24, 3 0 , • wrt*iwemi 
Z ł o t e  g a r n l t l i r } .  Broszka i kulczyki złr. 18, 20, 24, 30, 35, 40. —  "  P . brvlan 

kamieniami albo perłami złr, Jo, 40, 45, 50 do 200. —  Z djamen* 
taml złr. 60, 80, 90, 100 <? 500. : - r iami lal- b«*

Z ł o t e  k u l c z y k i .  Kulczyki ćJa dziecL złr 1-25, 1-60, (-75, 2, 8 , J‘ * “ ni , ;0rków z pra 
kamieni. — Kulczyki długi11 albo okrągłe ■ wiaiorkami , lnS  l 8 , 2 0  do 30. _  
wdzjwemi kamieniami, gładki© luh w formie strzały, złf- *
Gaziki z djamentami albo brylantami -Ir. 60, 55, 90, 100 do rT~^mi<ułia.mi ®ł" 

Z ł o t e  s p i n k i  d o  k o s z u l  l u b  m a n s z e t ó i r  z szlachetnemi
8 , 10, 12, 14, 18, 20. ,  1 0  1 5 . 2 0  do 26 —  z fotegra-

Z ł o t r  k r o n i k i .  Pciedyńcze, najnowszego fasonu zir 
_  fiasai s ł - . 12, 15, 16 do 40
E ło t e  k r z y ż y k i  złr. 6 , 7, 8 , 9, 10, 12. —  Z pertami

~r- 8 , 5, 1 0 , 1 2  do 25. _ Sport* itd od jłr. 5 do 30. —

6. 7,

złr. 1 2 , 1 6 , 2 0  do 26 -  z

*laohetŁ»mi kamieniamialbo

■ ■ K ilk i . W  rozmaitych kształtach „ JokeyS sL_iantami od zir. 15 do 150. 
■daohsta a 1 kamieniami od złr. 6  do 30. “ 7  złr. 18, 2 0 , 26, 30 do 60 .__

Złote
kamieniami od złr. 5 do 30._ -7  «tr. 10, au, 26, 30 do 60

7  Obrączki gładkie ro .m . objjto*c ^  ^  , _ ,  o wj
Z prawdmwemika.Biepipmi fJb perłami ztr. 3°, » » .
ed dr. 80 ó ,  500 ^  m 6 W | t n l a

załatwia się z c  pobratam -  ^  ra1  “adosła"'® " fl«tówkl w u  godzinach.
Na i ądani« n M  być wsyłane * garki lu ' *łote war^ do wyboru za pobraniem

należytosci, * za mekupione swi Sconą będ ne kwota
a / f  Ceny 101 ̂  wy^bów niższe są od cen e 1 tw.sk mdzi-j ogłossonych, a co

ile w y m a g a ń ,  stoją zupełnie na wyaskości czasu.
y W a z y s t k i c k ś  którzy nowe zc rairki lul u*®?6  zamówić sobie życzą,

W a n u b l c h ,  którzy stor© Ua nowe zamienić sobie tyczą, raczą się udać do mojej firmy

P I I I Ł I P  F K O l l ,
Uhren- und Goldwaaren-Fabrikaat,

B « t l a e n t h u r m « t r a * s e ,  » .  gdgenubor der W ollnoile, W I R Y .
Proszę uważać na adres, 2062 14—0

Tylko za 75 ct .W k,
dostanie c a ły  p rz y b ń r  l ie r b o c la n y
* "-zystego srebra Britannia, składający się 
z jednej chochelki, jednej łyżeczki, jednego 
noża i widelca. Srebro britannia jest jedy
nym metalem, który zawsze białeiu -ak 
srebro pozostaje.

Tylko 7 zł. 50 ct.
M y niecli slncla, widzi i uoflziwia.

Prawdziwy angielski Britannia Alpacca 
srebrny herbaciany garnitnr, który nie w 
jednym domn na miejsce zdrowiu szkodli
wych łyżek pakionguwych zaprowadzonym 
być może, skłaaa się z 55 praktycznych, 
a przytem niezużytych kawałków. Britannia 
Alpacca jest jedynym metalem, który za
wsze białym jak srebro pozostaje.

12 sztuk ciężkich łyżek) 
do jedzenia,

12 sztnk ciężkich łyże
czek do kawy,

12 sztuk widelców,
12 sztuk nożów,
1 chochla do czerpania 

śmietanki,
1 chochla na znpę,
1 sitko na cukier,
1 grabki na cukier,
2 sztuk lichtarzów ze 

srebra chińskiego,
2 s it. kubków na jaja,
1 sitko na herbatę, 

wszystkie tc 65 przi kmiotów kosstują tylko 
7 Z ł. U  l~ na wyep-zedałj towar*.. ■■ : 
srebra chińskiego Au Bon Marchć, W  .o  I. 
Adlergaesr 12, I . Stock. 2321. 2 — 6

A d r e s y  proszę przysłać d i piet sze- 
go i największego 27 centowego Bazarn Au 
Bon Mirohć, Wien, Adlerga.s, Nr. 12. Za 
obstalunek większy dostaje się gratis towa-

I rów za 27 ct. Każdy obstalunek załatwia
się sumiennie, gratis i franko.

To
’-»*ystko

tylko
za

7zł.50ct.

To
wii*y8tko

tylko

IzUkt,

Najlepsze gatunki

Gliińslic-Rosyislóci Kaiaiaiowii Eartaly
i Samowarów Rosyjskich

ł
łf

f

p o l e c a

S P E C J J M I T  S l i r .A l i

M. Sadowskiego i A. Popławskiego
przy fatach, mica Hetmańska 1.6, obok cukierni pp. Gros & Struss.

W  tym że handlu dostać m ożna

po zniżonych cenach
doborowe gatunki K aw y, Cukru, Herbaty, Owoców kandyzow a

nych E j ,1 owakich, Rumu, W ódeu krajowych i zagranicznych,
a także wiele innych odpowiednich artykułów. 2235 10—?

îppppppppyipppppppppppppt

mm WYMIANY
c. k. u p rsym . paiic.

akcyjnego Banka Hipotecznego
kupujo i  s p r z e d a j e  m/ ) 2  i s —ł

w s z y s t k i e  e l e k t a  I m o n e t y
pod warunkami najprzystępniejszym .

1 ^ *  W s z y s t k i e  p o l e c e n i a  z  p r o w i n c j i  w y k o n t - j ł j  się 
b e z z w ł o c z n i * ?  p «  k u r s i e  t l z i c m n y m .

Lwowskie T owarzystwo Stolarskie |
we LWOWIE, przy placu Dominikańskim L 1,

poleca swój 2223 8—8 3
w l a m e i u i  i  n a j z u c i i s z e g o  m a t c r j a l n  i  p o d ł u g ;  u i j -

nowaaych wzorów  w ykonanem i H yrobam i
o b f i c i e  z a o p a t r z o n y

S K Ł A D  M E B L I
oraz wielki w ybór

loster , matery.j n r  m e b le , dyw anów , sukna na  
p o d ł o g i ,  LarniszAw  i  b u t o s A o  d o  o k i e n  ,

jako też

thebli giętych mebli żelaznych 
po reuack stałych  1 n isk ich .

P rzyjm uje także zam ów ienia na w szelkie do zawodu je g o  należące roboty 
i uskutecznia takow e pod zaręczeniem  spiesznego i dokładnego wykonania.

^ a j l e p s z a ,  N a j n o w s z a ,  N a j t a ń s z a
oryg. ang. ż n i w i a r k a  Samuelsona

„ o i i m n
sku~

Wzmocnione wszystkie c sęści; 2. Ulżenie w pociągu, nowy w tym celu przyrząd; 3. Dowolno regulowanie wysokość 
cięcia podczas roboty; 4. Podwójnie hartowano noże: 5. s |»l% r “ ufadane palce, stalowe łożysko pod całą sztangą nożową; 6. Wszystkie 
panewki, łoży ,ia wzmocnione i nlenssone; 7. Ruchoma rolka do dowolnego posuwauia stolr w któ-ąkolKiek stronę; 8. Silniejsze ' '
teczaiejsze działanie »dkładaczy; 9. Dowolne regulowanie przy odkładaniu ua większe lub m aiej«e snopy; 10. Najniższa cena.

D a l s z e  ś w i a d e c t w a :
„Poświadczam„Żniwiarka Royal pr»-

cował** n mnie p-tez całe 
żniwa, rżnęła lspiej od in
nych znanycn mi żniwiarek, 
ani razu się nie zepsuta- 

Bk. L e w i c k i '

“ r  ’ żniwiarki Samuelsona,których od p. Zielon.ewsk.ego nabyłem d. znajduję zupeł- 
„ .e  dcbr-mi gdyż przez całe żnie,  tegoroczne miałem 
sposobność dokładnie je wypmbować, zerżnęły mi 1500 
morgów i jestem z nu:h zupełnie za cen ion y ; mog, je za
tem każdemu polecić.

K orriu”* z k a c h. _ fr. i £ s .  B i i l l e s k l ,  w W % s c
zapytać się: w l g o ł o m i i ,  w D z i k o w i e ,  w N

Leny loco

oc i cach**

.Żniwiark; Royal. która 
n mnie już 2 lata robi, uzna
ję za najlepszą ze wszyst 
kich, jakie były rs wysta
wie wiedeńskiej 1873 r.

J A z c f  P a c  ,
w Ż a r n o w e  n.

po

_ Zeszłego rokn wziąłem 
od pana 2 żniwiarki Royal, 
za które mogę panu podzię
kować, bo są dobre, a o po 
łowę tańsze od innych.

L i s k o w a c k l  
w Ks ł omyi . *

o w o s i ó i k a c h  i t .  d. i t .  d. po całej Galicji i w Królestwie.
c ł e m  i o p a k o w a n i e m :
I* „ P a l e n i  R o y a ' “  kombinowana Ż n i w i a r k a  

»   i k o s i a r k a  .................................złr. w. a. 344T
Zam wiania na żniwiarsi d r a *  n a  c z ę ś c i  d o  d a * '  l e j  n a b y t y c h  n a jd a i e j :  do końca kwietnia b. r.

“  6 ln" 6 iuw iarki i części do nich, j»ko zo: Bi: A K I I  HA, W 0 « D ,  C E R E S ,  C IIA .W P I0 .\ , B I J C K K J
cenach n a j n i ż s z y c h .  2J =0 3 — 15

Zresztą unrarzan1
takow wraz z

„ « m * " >a. ' ulw iark*i . . rfr. w. a. 400 
”  „  w m “  k o sia rk a1. „ O l S“SO

  Ł. Zieleniewski, Kraków.
L.k. uprz. kolej gal. ^ 3  K arola Ludwika.

Wydawca i radaktur odpowiedzialny: Bewakowicz Henryk.

Ogłoszenie.
Niniejszem rozpisnje się w drodze oferty do* 

stawa drzewa badulcowego i drzewa tartego.
Szanownych konkurentów zaprasza się, aby dotyczące oferty opieczętowane? 

ostemplowane i zaopatrzone napisem. , , O f e r t a  n a  d r z e w o  b iu T u le o w #  
i  d r z e w o  t a r t e , 46 które także na częściową dostawę oznaczonego qaant'im opie
wać mogą n a f d a l e j  d o  SO e l u t e g o  b .  r«  do podpisanej dyrekcji ruchu wnieśli-

Jako wadjum należy się 10% wartości przypadającej na oznaczone w oferci° 
qaantum w naszej kasie zbiorowej we Lwowie złożyć.

Oferty nieostemplowane, nieopieczętowane, jako też takie, które n:e wykazuj^ 
złożonego wadjum albo już po terminie wniesione zostały, nn będą uwzględnione. .

Dotyczące warunki dostawy, jako też wykazy co do potrzebnej jakości i irosQl 
drzewa budulcowego i drzewa tartego, przejrzeć można w magazynach inaterjałów vV’e 
Lwowie, w Przemyślu i w Krakowie.

L w ó w  d n ia  1 . lu t e g o  1 8 7 5  r .  2310

I D - y r e k c j a ,  r a c h u .

Z  d r u k a r n i  „D z ie n n ii i i i  P o l s k i e g o -  A. J .  0 .  L o g o s z h


